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Ceny prenumeraty:
Abonament miesięczny we Lwowie za obr wydanie 

gazety 2 koron,.

Zu codzienną dwnkrotną dostawę do domn dopłaca 
się 60 halerz*.

Z przesyłką pocztową w krąjn i monarchii: I
miesięcznie
kwartalnie
rocznie

2 K sOh. z dwnkrotną 
wysyłką . 
pocztową i

W Niemczech miesięcznie . . . . .  
W innych państwach Zr- p. miesięcznie

3 K -  h.
*" n

36

4 fi - h .

Ceny og łoszeń ; Ze wiersz jednoszpaltowy petitowy 
lob jego miejsce Z4 bal. N adesłane za wiersz pe­
titowy lab jego miejsce 80 hal. Po k ron ice  wieisz 
2 kor. N ekro log ia za wiersz petitowy 60 hal, — 
Dgpbne O gi„Szenia po 6 hal. za wyraz, wyrazy 
tłnstem l czcionkam i liczę się podwójnie. — Nnmer 
pojŚoynczy we Lwowie H hal., na prowincyi 8 bak

Kr. 410. Lwćw, sobota 2. grudnia 19'il. Rok !.

Ostatnie wiadomości
Sprawy wewnętrzne.
Co zt*obi Izba ppzed 

śoaiętami?
Wiedeń. (Tel. wł.) Jak  się okazuje Izba 

posłów nic będzie w stanie załatwić całego 
program u pracy, jak i został zakreślony dla se- 
syi przedświątecznej. Dyskusya szczegółowa w 
komisyi budżetowej tak  się przeciąga, że niema 
wprost mowy, aby komisya zdołała ukończyć 
przed wtorkiem swe prace. Zdaje się. że wobec 
krótkości czasu Izba zaledwie potrafi się upo­
rać z p7’owizoryum budżetowem i pierwszem 
czytaniem przedłożenia urzędniczego. W kolach 
rządowych istnieje przeto zamiar powrotu do pier­
wotnego planu, że należy udzielić urzędnikom j e- 
d n o  r a z o w e g o  d o d a t k u  d r o ż y ż n i a -  
n e g o  n a  N o w y  R o k .  Niema bowiem wido­
ków, ab}7 ustawa urzędnicza wraz z pokryciem 
potrzebnych wydatków mogła być załatw iona 
w sesyi przedświątecznej.

Zdaje się też, że w czasie poświęconym 
obradom sejmów’, komisya dla spraw7 urzędni­
czych będzie odbywała narady, co będzie 
możliwe, gdy nie nastąpi odroczenie Izby.

Wiedeń. (Tel. wł.) W y b ó r  c z ł o n k ó w  
d e l e g a c y i  odbędzie się dopiero w ostatnim 
tygodniu sesyi przedświątecznej, a to praw do­
podobnie dnia 14t grudnia. W ybrani członko­
wie delegacyi odbędą natychm iast wspólną 
konfeiencyę z członkami, wybranymi przez 
Izbę panów7.

W  myśl kom prom isu tym razem przewo­
dnictwo austi yackich delegacyi przypadnie Izbie 
posłów, a to mianowicie Niemcom. Wicepreze­
sem delegacyi zostanie delegat Izby panów7.

fJouaeia kanałoccta.
W iedeń. (Tel. wł.') Rokowania prezydenta 

m inistrów  ze stronnictw am i interesowanemi w7 
sprawie budowy kanałów7 wczoraj zostały ukoń­
czone. N a  n a j b l i ż s z e j  R a d z i e  m i n i s t e -  
r y a l n e j  nowela do ustawy o budowie dróg 
wrodnych b ę d z i e  p r z e d m i o t e m  o b r a d ,  
poczem zostanie przedłożona cesarzowi do przed­
wstępnej sankcyi, a następnie będzie wniesiona 
w Izbic.

Z  Komisyj.
Przedłożenie urzędnicze.

Wiedeń. (TBK.) Komisya urzędnicza za­
łatw iła wczoraj w dyskusyi ogólnej postano­
wienia pragm atyki służbowej c przyjęciu urzę­
dników, przysiędze służbowej i kwalifikacyi.

w
W niosek p. Zci.kera, aby urzędnicy bez 

wyznaniowi składali przyrzeczenie służbowe 
formie przysięgi, odrzucono 18 głosami przeciw 
12, tak  samo wniosek, by połowa Komisyi 
kwalifikacyjnej wybierana była z grona urzę­
dników. Następne posiedzenie dziś po południu.

Po dym;syi szefa sztabu.
Opinia prasy. — Los hr. Aelirenthala. — 
Włochy w trójporozurmeniu — Co robić 

bedzie Conrad ?
wł.).
szefa

W ieaeń. (Tel 
na tem at ustąpienia 
nie ustaje. Większa część 
nosząc z pełnem uznaniem

Namiętna dyskusya 
sztabu generalnego 

prasy tutejszej, pod- 
wysokic kwalifika- 

cye fachow7e ustępującego, stwierdza jednak 
z zadowoleniem, że zwyciężyło stanowisko po­
litycznych potrzeb m onarchii. Tylko „Zeit“ i 
,Reichspost~ potępiają politykę hr. Aelirenthala. 
„Zeil44 oświadcza mianowicie, że m inister spraw 
zagranicznych, Który zresztą zawsze bronił za­
sady „si vis pacem, para bellum 14, dziwnym 
sposobem tym  razem od niej odstąpił.

„N. W. Jo u rn a l14 donosi z Berlina, że w 
tamtejszych kołach dyplomatycznych uważają 
ustąpienie Conrada v. Hólzendori za pyrhusowe 
zwycięstwo hr. Aelirenthala; przypuszczają bo­
wiem, że w konflikcie z następcą tronu hrabia 
Aehrenthal wkrótce będzie mus ,if uledz.

Jeśli się stwierdzi pogłoska, że W łochy za 
spraw7ą francuskiego am basadora w Rzymie 
mają przystąpić no trójporozumienia, to l o s  
hr. A e l i r e n t h a l a  b y ł b y  p r z y p i e c z ę ­
t o w a n y .

Oczywista rzecz, że wiadomość tę należy 
przyjąć z pewną iezerwą, zwłaszcza, że podaje 
ją dziennik, który oddawna prowadzi kam pa­
nię przeciwko hr. Aehrenthalowi.

Co się tyczy stanowiska, jakie Konrad v. 
Ilótzendorf na przyszłość zajmie w armii, to 
oświadczają w kołach poinformowanych, że bę­
dzie to stanowisko zupełnie wyjątkowe. Konrad 
v. Hótzendorf otrzyma ty tu ł inspektora armii 
z siedzibą we W iedniu. Twierdzą, że na wy­
padek wojny otrzym ałby on podobne funkeye, 
jakie pełnił swego czasu Radetzky w latach 
1848'9. Mianowicie nie byłby on tylko komen­
dantem  jednej arm ii, lecz głównym kom endan­
tem kilku armii, operujących na placu wojny.

Wrażenie w Berlinie.
Berlin. (Tel. wł.) W  tutejszych kołach po­

litycznych oświadczają, żc ustąpienie szefa szta­
bu generalnego jest sprawą wewnętrzną mo­
narchii austro-węgierskiej. Mimoto wielką przy­
wiązują oczy wiście do niej wagę, także ze wzglę­
du na politykę zagraniczną. W  kołach politycz­
nych berlińskich uznają wielkie zasługi dotych­
czasowego szefa sztabu generalnego, oświadcza­
ją  jednak, że politykę prowadzić powinien od­
powiedzialny mąż stanu, a nie żołnierz. Wooec

tego z wielkicm zadowoleniem przyjmują wia- 
domoi , że zwyciężyło stanowisko hr. Aehren- 
thala.

S p r a n y  z a g r a n i c A i ? © . .  

Wojna włosko-furecka.
Wojn? a pieniądze 

Berlin. (Tel. wł.). „Localanzeiger“ donosi 
z Konstantynopola, że rząd zwrócił się ao 
Banku ottomańskiego o zaliczkę 10 m ilionów 
lontów, za którą rząd chce płacić bony kaso­
we, płatne po zaciągnięciu przyszłorocznej po­
życzki. Bank postawił jednak taicie w arunki, 
że rząd na nie nie inógł się zgodzić. Natomiast 
oświadczył gubernator Banku chęć podjęcia ro­
kowań w7 Paryżu, celem uzyskania pożyczki dla 
rządu. P. Revoil udjechaf już w tym oplu do 
Paryża.

Z zaboru i caratu.
Skup kolei warszawsko- 

wiedeńskiej.
Petersburg. (Tel. wł.) W  m inisterstw ie 

komunikacyi powzięto decyzyę zniesienia u- 
chwaly Bady ministrów7 domagającej się skupu 
kolei warszawsko-wiedeńskiej od 14. stycznia 
1912 i postanowiono pozostawić 
tycnczasowy zarząd na 2 lata  w 
wymaga tego ważność interesów 
z zarządem kolei.

Dopiero po tym czasie ma 
systematyczna rusyfikacya kolei 
wiedeńskiej.

jeszcze do- 
u rzędzie, bo 

związanych

się rozpocząć 
waiszawsko-

Strajk zecerów w Warszawie.
Warszawa. (TBK.) Pet. Ag. tpLj donosi: 

Z powodu strajku zecerów wczoraj nie pojawi­
ły się tu  żadne dzienniki, z wyjątkiem urzędo­
wego „Dnie w nika44.

Różne.
Eleonora Duse popada w melancholię.

Paryż (Tel. wł.) Eleonora Duse, która ba­
wiła tu  przez 8 dni skarżyła się przed swymi 
przyjaciółmi na ogarniającą ja coraz bardziej me­
lancholię. Chkciała też z powodu tego zasięgnąć ra­
dy jakiejś powagi fachowej, ale tymczasem wyje­
chała z Paryża. Przyjaciele wielkiej aktorki w 
Paryżu dowiedzieli się teraz, że stan jej zdrowia 
dotychczas się nie polepszył.
Awantury z powodu wypadku kolejowego.

Paryż. (Tel. wł.) Na stacyi Batignolle na 
linii kolei zachodniej przyszło wczoraj w po­

gry N u m er  O ssisiejsuy otoejm u je 13 s tr o n ic  a ra k u . *11
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łudnie do aw antur. Z powodu zderzenia się po­
ciągu osobowego z pociągiem ciężarowym, wszy­
scy pasażerowie piusieli na polu wysiąść i pie­
chotą iść do stacyi. Oburzeni z powodu tego, 
zaczęli demolować pociąg, tłuc szyby i p lądro­
wać wozy restauracyjne. Przy starciu z policyą 
wielu pasażerów zostało ranionych a 25 przy- 
aresztow’ano.

Depesze Ekonomisty
2  g !ełdy.

W:edeń. (Tel. wł.) Mimo rezerwy, jaka 
panow ała na giełdzie z powodu ustąpienia sze­
fa sztabu, kursy zdołały się usialić. Żywszy po- 
popyt panow ał za Alpinami i Karpatami.

O godz. 11 notowały kredyty 653*50, wę­
gierskie kredyty 884, L an ierbank  553*25, Union- 
bank  627, koleje państwowe 734, Alpiny 843, 
Skoda 682*50, Kai D aty 781, Losy tureckie 
243-50.

Sprzedaż parafiny.
Wiedeń. (Tel. wł.) Pertraktacye między 

kartelem  naftowym a m inistrem  robót publi­
cznych dotyczące sprzedaży 600 wagonów pa­
rafiny państwowej odDenzyniarni w Drohoby­
czu już zostały ukończone. Ilość rozdzieli się 
między kartel naftowy, krajowy Związek pro 
ducentów ropy i Bank przemysłowy. Sprzedaż 
odbędzie się za pośrednictwem utworzjrć się m a­
jącego „Centralnego b iu ra  kartelu naftowego 
dla spizedaży parafiny“ .

Proces o milionowy spadek.
{Szósty dzień rozprawy).

Wobec rozpoczęcia rozpraw przed kaderi- 
cyą Sądu przysięgłych, dla których przezna­
czona jest rola główna, rozprawę dzisiejszą kon­
tynuowano w sali innej, o wiele mniejszej.

św iadek  Cecylia Feldmann,
obecnie m anipulau tka magistr. w Stanisławro- 
wie, była w r. 1901 solicytatorką w kanćelarvi 
adw. dra Osterm ana. Podaje ona, że w r. 1901 
pisała list upom inający pod dyktatem  swego 
szefa dra Ost. pod adresem pp Boguckich z 
żądaniem zapłaty 200 tysięcy koron, a to za 
to, że Beluchowski w płynął na W olańskiego, 

i iż zrobił Boguckich swymi spadkobiercami. 
Później — podaje świadek — otrzym ała list 
pieniężny od Boguckich na dziesięć, czy też 
dwadzieścia tysięcy koron.

Św. Aleksander Bogucki,
syn W ładysław a i Anny Boguckich, wchodzi 
na salę krokiem pewnym Jest to mężczyzna, 
lat 30, przystojny brunet, o pełnym  wąsie. Ze­
znaje głosem donośnym i pewnym siebie. Stryj 
zachorował w r. 1895. Leżał w hotelu „Geor- 
ge’a “ przez 3 tyg. Zatelefonowano do m atki, któ­
ra chwilowo nie mogła wyjechać, więc wysłała 
świadka. W  hotelu zastał przy chorym Bclu-

chowskiego i H irsrhhorna. Później dopiero 
przybyła i m atka. Dalej twierdzi Bogucki, że 
razu pewnego zawołał go stary hr. W olański i 
powiedział mu, że cały m ajątek zapisał jego 
matce. Przytem  rozdzielił też legaty służbie i 
dawaf m u rozm aite wskazówki. O pisemnym 
testamencie nic nie wiedział.

Na zapvtanie przewodniczącego, czy Belu­
chowski dokładał coś z własnych funduszów 
do adm in istrac ji Pauszówki, odpiera twierdzą­
co. Przyznaje jednak świadek, że Beluchowski 
od czasu do czasu dostawał od rodziców jego 
pewne kwoty na administracyę.

W  dalszym ciągu przesłuchania św. B o- 
g u c k i e g o  rozpatryw ano spraw ę głośnych 
w swoim czasie rew izji u adw. Schrattera, 
/  nsschnitta i innych. Bogucki wówczas sprawą 
tą interesował się żywo, a w im ieniu jego adw. 
dr. T e n n e r  interweniował bardzo często.

W otant r. K w i a t k o w s k i :  Czy adw.
dr. Tenner b ra ł jakieś lionoraryum  od p ań ­
stwa za swe ówczesne interwencye w tej sprawie?

Obrońca dr. T e n n e r  (żywo przerywa­
j ą ) :

— Zastrzegam się stanowczo przeciw po­
dobnym py tan iom ! (Zwracając się do św. Bo­
guckiego) : Proszę pana, pan na to nie da odpo­
wiedzi !

W  tej chwili trybunał udaje się na na­
radę, która trw a blizko pół godziny, poczem 
przewodniczący ogłasza, uchwałę skazującą o- 
brońcę dra Tehnera na grzywnę 100 kor.

Przcw. zarządza z powodu wielkiego ści­
sku, że na rozprawę wstęp będzie odtąd dc 
zwolony tylko za biletami.

W  dalszym ciągu rozprawy prokurator 
postawił wniosek, by rozprawę odroczyć na 3 
tygodnie a to celem przesłuchania głownego 
świadka dr. Ausschnitta.

Sprzeciwiła się temu ze względów proce­
duralnych obrona, godząc się jedynie na prze­
rwę dwudniową. Ó godz. 12. udał się trybunał 
na naradę nad postawionymi wnioskami.

Trybunał uchw alił rozprawy nic odra­
czać i odczytać zeznania świadków Łukomskiej, 
Ausschnitta i Safrina.

Rozprawa dalej.

Po z a m itflię c ia  brmt tjl. 
Budowa kanału galicyjskiego.

K raków . (Tel. wł.) Dziś w południe na­
stąpiło otwarcie ofert na budowę dwu losów 
kanału  Kraków-Granica śląska.

W niesiono 19 ofert, w tem 4 czeskie, 5 z 
W iednia i 10 krajowych (częściowo w kombi- 
nacyi z firm am i obeemi).

Rozstrzygnięcie ofert nastąpi 18 stycznia.

Tu«eya zamyka Dardatiele.
Konstantynopol. (Teł. wł.) Porta wysto­

sowała notę do m ocarstw, które podpisały tra ­
ktat londyński z r. 1871, w której donosi, że 
wobee praktyk włoskich wzdłuż wybrzeży tu ­
reckich, zmuszona jest zamknąć cieśninę Dar- 
danebką.

wypróbowany  
ci w kok i us:'o w i, jnk<! 

kiru katarom  dróg oddechowych. St. m ew ny1 
ci z pow oda ln*aku w szelk ich  trujący cii i

z kodeiną*d.a dorl
«  . * m przeciw  uporczywem u  
w i z jakiegokolw iek powodu, szczególnie zaS tlfll 
ryeli piersiow o. C e n a  3  J g .

W yrób i głów ny skład w ysyłkow y

apteka po i J s i f  tiiii fcMSsf
dzierżaw ca Ii. SCHEINBACy

Lwów, ulica Gródecka 1. 30.
Telefon 1181,

BRONIE w s z e lk ic h  n a jn o w s z y c h !  
s y s te m ó w :  d u b e l tó w k i ,  
t r ó j i u f k i ,  s z t i ic e ry ,  r e - 1 

w o t.w c ry , b r o w n in g i ,  p i s to le ty ,  f l o b e r ly  e tc .

poleca najsumienniej
c. k. uprzyw. fabryka broili

I .  M B S O T I T
Jeneralnc zastępstwo na Galicje i Bu­
kowinę, oraz bogato zaopatrzony skład 
okazowy w Domu handlowo-komisowym

B. EnaszSum lcz I J. LiiSfhfer, 
t w ó w ,  u l. łą c k ie g o  3 .

Cenniki, koszlorj-sy na żądanie darmo! 1590

r?
F a b r y k ę , p i ln ik ó w

: i n n c z r i i m i E m
we Lwowie, ul Żółkiewska 145 (gom własny).

TELEFON7 1273. 1091

Zaopatrzona w  najnowsze m aszyny, pędzone moto­
rami elektrycznem i, poleca i przyjm uje: do nasic-
kania sta e p iln ik i  oraz w yrabia now e z najlepszej 
Stal* tyglowej Utrzym uje także na składzie wszelkie  

gatunur pilników , tarników  (raszpli) 
p o  o e n a o h .  p r z y e t ę  p n y c h .

Cenniki i olei! na zadanie sitis.

em m n ®
I? Marokańczyków „RyfkaDyle“, największa trupa 
arabska. — Hongtoming, chińskie iluzje. — Fssma.iotf, 

kaukascy śpiewacy i tancerze. —  Odeo, !e cockon móndain. 
—  Poczta w lesie, operetka A. Leona. — Les baruscia, 
ekwilibryści. — LeS nolaye, akt elektr. muzykalny. —  Sis- 
tm*e Slater, amerykańsk. Banjo i tańce. — Erika Kwintet 

zespól transformacyjny. — Vitograph.

W niedziele i święta 2 przedstawienia, o godzinie 4  i 8. Bilety 
są wcześniej do nabycia w biurze dzienników Plobna, ul.

Karola Ludwika 1. 5. 737

poleca: Groch «5®  sferon, pasleisn^ i do 9220- 
I02iil2, Gsoiss ohroszny, BotsiSs, Tywathr, ko­
niczynę czsrsnoną. o s a c a a m c n m ta

S przedaż w yłączn ie  f t o m i r . o a ,  spsku lacya w ykluczona, —  Adres te le g ra fic zn y  „ J 2 S 3 3 Y T ? “ L . w ć t j .

ZwiazeH foloittów dla lkiti iii
stouł. zar. z ogr. por. Lulóu), ul. Trzeciego Maja 19.— Telefon 1293.

MERKURY W łascicii
Czudżak.

L
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}  Nam milczeć nie wolno!
Lwów, 2. grudnia.

W  oczach naszych dokonywa się nowy 
rozbiór Polski, ósmy z rzędu. Oto bowiem 
rząd rosyjski zamierza wydzielić za wszelką ce­
nę część ziem należących do Królestwa Pol­
skiego i utworzyć z nich sam oistną gubernię 
chełmską.

Do szeregu gwałtów dodany będzie gwałt 
nowy, tein boleśniejszy, że za nim  w łańcuchu 
przyczynowym pójdą i inne.

U nas, w Galicyi, panuje jakaś dziwna pod 
tym względem apatya, sprawa ta nie jest na­
leżycie doceniana, co wszystko płynie głównie 
z nieświadomości, jaki to cios grozi naszemu 
stanowi posiadania.

To bowiem co rząd rosyjski zamierza u- 
czynić, to nie jest jakieś adm inistracyjne tyl­
ko wydzielenie kilkunastu powiatow z guber­
ni jednej czy dwóch i utworzenie z tego tery- 
toryum, jakiejś nowej jednostki politycznej czy 
administracyjnej. — N ie! W tym projekcie nad 
którym  obecnie Duma obraduje mieści się ca­
ła tragedya ziem polskich. Tc ziemie, mające 
utworzyć przyszłą gubernię chełm ską, mają 
pójść całkowicie na pastwę orgii rusyfikacyj- 
nych. Oto włościanie katoliccy m ają z religii 
katolickiej przejść na prawosławie. Język pol­
ski m a pójść precz ze szkół. Polakowi wstęp 
do urzędów wzbroniony, bez względu na to 
czy w służbie rządowej czy z wyborów. Kato­
likom nie wolno się przesiedlać do innych gu- 
beruii, nie wolno dzierżawić gruntów  rządo­
wych i mnóstwo jeszcze różnych „nie wolno" 
już do przyszłej ustawy zaprojektowanych i w 
przyszłości jeszcze stosownie do potrzeby ukuć 
się mających.

Plan Katarzyny II. stopniowego w chłania­

nia ziem polskich, w miarę jak przejmą się bo­
daj trochę „kulturą" rosyjską, święci, obecnie 
nowy tryum f. Tragedya rozbiorowa, zapoczątko­
wana przez tam tą cesarzowę rosyjską obecnie 
kontynuuje się w dalszym ciągu. I znowu jak 
ongiś wytacza Się fikcyjne pretensye do tych 
ziem, z mocy praw  posiadania historycznego — 
tak  samo, jak i tam te z gruntu fałszywe. W ie­
my bowiem, jakie są to prawa W szak Panin 
cynicznie oświadczył Austryi, gdy nie chciała 
partycypować w pierwszym rozbiorze Polski, 
by przecież i ona poszukała swych pretensyi 
do ziem Rzeczypospolitej.

I oto władze wiedeńskie w myśl tych 
wskazówek wyszukały sobie odpowiednie tery- 
torya, z tytułu praw korony węgierskiej — i 
co dziwniejsza dla dzisiejszego projektu chełm ­
skiego w Petersburgu — zajęły swymi korpusa­
mi jenerała Grewena i Almassv’ego, kraj cały 
po województwo brzeskie i W ołyń, — a więc i 
Chełmszczyznę — którą to ziemię, dopiero na 
nalegania Petersburga, biadającego na zbyt 
wielkie rozciągnięcie pretensyi austryackich , 
opuściły nie bez żalu wojska Maryi Teresy. Nie 
na długo jednak, bo przy trzecim podziale zno­
wu Austrya podniosła swe do tych ziein rosz­
czenia i w rzeczy samej część ich też faktycz­
nie otrzymała. Straciła je, ale już na rzecz 
zwycięskiego w r. 1809 księstwa Warszawskiego, 
które je odtąa na stałe przyłączyło do swych 
dzierżaw.

Z tego jasno wynika, że na tej samej pod­
stawie, na jakiej oparła się pretensya rosyjska 
do tej ziemi na podobnych wywodach histo­
rycznych, opierały się i roszczenia austryackie. 
Mogły ten? łatwiej to uczynić, bo obu tych państw 
pretensye były z gruntu  fałszywe i naciągnięte.

Lecz nie koniec na tem. Zdaje się, ze w 
Petersburgu obecnie odczuto nicość tej history­

cznej m otyw acji, więc dla poparcia swego pro­
jektu wysunięto nowy czynnik, mający um oty­
wować grabież tego kraju — czynnik wyzna­
niowy i narodowy.

Oto bowiem według twierdzenia odnoś­
nych organów, — na terytoryum  zamierzonej 
gubernii chełmskiej ma mieszkać około połowa 
ludności prawosławnej, stąd wniosek, że jest to 
kraj rosyjski, a jako taki powinien być z Kró­
lestwa Polskiego wydzielony i wliczony do gu­
bernii rosyjskich.

Cóż kiedy bo i ten wywód podobnie jak 
tam ten historyczny jest zupełnie fałszywy. Nig­
dzie bowiem naprawdę nic przeważa w tej 
mierze, jak to się stara projekt rządowy udo' 
wodnic, — ludność prawosławna nad ludno­
ścią katolicką.

Cyfry bowiem, tak jak  i cały wywód hi­
storyczny, są sfingowane i „ad  h o c“ celowo 
fałszywie spreparowane. Rządowi bowiem cho­
dzi tylko o to, by nie pytając się ani o spra­
wiedliwość ani o prawdę, projekt swój przepro­
wadził.

Projekt zresztą nie nowy.
Już Katarzyna zaraz po owładnięciu ziem, 

które jej przypadły z pierwszych rozbiorów, wy­
dała stanowczą walkę religii katolickiej. To też 
rusyfikacyi uległy w pierwszej linii W ołyń i 
Podole.

Po nieudałem  pow staniu 1831 roku wałka 
religijna i narodowa, która przycichła nieco za 
Aleksandra, wybuchła z nową siłą, a ofiarą jej 
padły w pierwszej linii Litwa i Żmudź. Za nie­
mi poczęto się stopniowo dobierać do Podlasia 
i do Chełmskiej ziemi.

Program  nakreślony przez Katarzynę w pro­
wadzano więc z całą premedjrtacyą w życie. Do 
chełm skich unitów jednak zabrano się z całą 
forsą dopiero po powstaniu styczniowem. W te­
dy to przez lat trzydzieści ziemie te były wi-

stisezi Obuwie, kamizelki wełniane i z sarniej 
skóry, kapelusze, czapki, rękawiczki, pa­
rasole, krawaty i w iele innych nowości 
dla Pan i Panów w ogromnym wyborze

"■ poleca

P i e r w a z o r z ę c ł n y  m a g a z y n  m ó c ł

H m e ric a n  H ouse
L w ów , K opern ika I. S. 1562

„ L E G IO  N“
SCEN DWANAŚCIE STANISŁAWA WYSPIAŃSKIEGO, WY­
STAWIONYCH PO RAZ PIERWSZY NA SCENIE KRAKOW­
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II.
Wobec obrazu na kapitolu nieporównanie 

mniejsze wrażenie czyniły scenj’ następne; 
chaotyczna była, perspektywy i ugrupowania 
pozbawiona scena ua forum, podobnie bez sil­
niejszego ua widowni echa skończył się obraz 
ostatni, kiedy na Via Appia pojawia się Mi­
ckiewicz z uezniaini-legionistaini.

W idać stąd, że prażenie widowiska je­
dnolite nie było, że nie stał się Legion z je- 
duęj bryły wykutą sceniczną kreacją , że obok 
momentów wrących ekspresyą, następowały 
inne albo zgoła walorów dram atycznych po­
zbawione, albo m artwe i nużące abstrakcyą. 
W rażenie niejednolite: od postaci wielkich po­
etów wiała chwilam i kamienna głuchota i m ar­
twota, a twardy i bezdżwięcznj' rytm  ich słów 
tłukł się bezradny po scenie. Lub nagle myśl 
się wielka do lotu zerwała i zgasła w drodze, 
nim posiadła scenę, nim widza dobiegła.

Lecz polem nowy się obraz odsłonił, któ­
ry takie znowu wrażenia w duszjr niecił, jakie 
się odbiera stojąc przed płótnam i arcymistrzów 
m alarstwa.

Widz wychodził z teatru  zmęczony roz­
terką...

Czy z winy sceny, czy dlatego, że wylęgły 
z dram atu  trudności niepokonane, którym nie 
s p r o s t a ł  aktor i reżyser?

Aktor? nie o niego chodzi. Nie masz bo­
wiem w „Legionie" prawie zupełnie problemów 
aktorskich. Wszystkie „kweslye" sceniczne, dy- 
alogi i cała faktura postawiona jest tak, że wy­
maga i pozwala tylko na recytacyę.

Recytacyę koturnową. Więc w ocenie gry 
może być tylko mowa o lepszej albo gorszej o 
odpowiedniej albo nieodpowiedniej recytacyi. 
Jak to zgodnie w krytyce lwowskiej i krakow­
skiej zauważono, była ona w teatrze niezupeł­
nie odpowiednia. Za mało m iała uroczystych 
nieziemskich koturnów, zamało m onum entalnej, 
granitowej barwy, w jękliwych zawodzeniach
skargi i holu raczej się rozlewała.

Mickiewicz Solskiego wznosił się tylko 
wtedy wysoko, kiedy się tego zbyt miękkiego 
tonu pozbj^wał. Dobre to bjdo tylko dla p. W y­
sockiej (Makryna), która u stóp papieża powin­
na w taki ton uderzać. Dobrą też bjda recyta- 
cya p. W ęgrzyna, W eycherta (Krasiński), Stę­
po wskiego (Grzegorz XVI.). Czasem jej tempo 
było za powolne. I tak zbyt wolno „odmówio­
no" scenę guślarzy w kopule św. Piotra.

Reżyserya w całym szeregu swych przed­
sięwzięć tryumfowała. Doskonałe, Reinhardtow- 
skie były, jak  już wspomniałem, sceny zbio­
rowe : przedewszystkiem na Kapitolu, potem u 
św. Piotra i na Via Appia.

W  wizyjnych częściach poematu efekt był

rozmaiły : wybornie odtworzono wizyę chłopów7 
w katakum bach, natom iast zjawa św. Andrzeja 
zbyt była ziemska, zbyt kształtem i wyglądem 
doczesnym stojąca w jednym  rzędzie z tłum em  
pielgrzymów. Niezbyt też pomysłowa bjTła po­
stać Sławy w Collosseum

Niektóre szczegóły dowodziły doskonałej 
inwencyi reżyserskiej.

Do takich zaliczam podzielenie litanii chó 
ru u św\ Piotra na trzy głosy i śpiewanie jej 
przez cały czas trw ania sceny.

Zatem cały szereg plusów i kilka m inu­
sów — zrównoważonych zresztą wTspaniałą, po­
nad wszelkie pochwały, stroną zewnętrzną, de­
koracyjną — złożył się na doniosłe i wielkiej 
wagi przedsięwzięcie, jakiego przez wysta­
wienie „Legionu" dokonał teatr krakowski.

W ielkiej wagi dla naszej wiedzy o W y­
spiańskim i naszej znajomości jego teatru.

„Nie wyobrażam sobie swojego utworu, choć­
by to była liryka, w innych ram ach, jak  scena, 
t. j. po prostu zamknięta przestrzeń, w poło­
wie ciemna, w drugiej rozjaśniona, na której 
działają aktorzjT“ — pisał raz W yspiański.

A oto jedno więcej z jego dzieł starło się 
twarzą w twarz z wym aganiami teatru.

Czy zaczęło żyć przez to nowem życiem ?
(Dok. n.)

ST. WASYLEWSKI.

marya Kornecka - y'spaniale lalki- •?abawki-
Lwów, ul. H a licka  21, (k lin ik a  la lek ).

Grv towarzyskie. ■ Galanterya.
Wybór wielki. — Ceny bardzo nizkie.
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downią ustawicznych gwałtów, dokonywanych 
bezkarnie w imię naw racania na prawosławie 
nieszczęśliwego ludu podlaskiego.

Dopiero ukazy z kwietnia i paździ ernika 
1905 r. położyły kres tym bezprawiom. Gdy w 
Lem wniesiony projekt wywraca i depce je oba. 
Zaciekłość nacyonallstów rosyjskich przemycana 
pod pokrywką rzekomej obawy przed wzrostem 
katolicyzmu i obrony zagrożonych niby intere­
sów prawosławia, zdobyła się na wniesienie te­
go projektu do Dumy.

Projekt ten, który choć juz poprzednio pa- 
rokrotuie był wnoszony, zawsze upadał z po­
wodu sprzeciwów, takich nawet polakożerców, 
jak  Milutin i Hurko, mimo, że był broniony 
przez Pobiedonoscewa — obecnie ma wszelkie 
szanse przejścia i stanie się faktem  dokonanym.

Mieszkańcy tych ziem, którzy dotąd już 
tyle dla wiary ucierpieli, będą wystawieni na 
nowe prześladowania. Znowu rozgorzeje walka 
na tle narodo wościoweia i religijncm. Znowu 
oderwany zostanie kawał krw ią ociekły z ciała 
tylokrotnie rsvanej Polski.

tło ziemia ta, to ziemia polska — i mogą 
najrozmaiciej wrogowie nasi trawestować stare 
dokum enty i zapiski — ona polską była i jest, 
bo zkolonizowana w wiekach dawniejszych 
przez szlachtę m azurską, przesiąkła cała tą pol­
ską kulturą, z czasem zrosła się zupełnie z pniem 
macierzystym i stała się jego nieoddzielną gałęzią, 
której łączność zawarowaną została traktatam i 
i um owami międzypaństwowemu •

To też nam, Polakom, nic wolno milczeć, 
gdy naszą ziemię przywłaszcza sobie ktoś obcy, 
gdy naszych zom ków  siłą i gwałtem odwodzą 
i pozbawiają ojczystej mowy i wiary 1

Nam nie wolno estetycznie tylko zachwy­
cać się nad ustępami „Legionu", gdy reprezen­
tan tka tych właśnie ziem, M akryna Mieczysław- 
ska, upokarza Mikołaja.

Bośmy w dodatku jeszcze o jednem  winni 
wciąż pamiętać, — że nam  grozi jeszcze więk­
sze niebezpieczeństwo, Lo wyłączenie Chełm­
szczyzny jest dopiero pierwszym krokiem  w za­
mierzonym systemaeie rusyfikacyjnym, rozcią­
gającym się nietylko na ziemie chełmskie i do­
tąd już do cesarstwa włączone, ale że ta na­
wała rusyfikucyjna m a objąć też i samo Kró­
lestwo' Polskie — a wrstępem do tego i przy­
grywką niejako — jest ostatni projekt, wnie­
siony do Dumy, w sprawie wykupu kolei war- 
szawsko-wiedeńskiej. Jeżeli zaś dodamy usta­
wiczne rugi, praw a wyjątkowe i wywłaszczanie 
w Poznańskiem, będziemy mieli całokształt nie­
bezpieczeństw, zagrażających sprawie polskiej.

Prusy i Rosjm podały sobie ręce dla zgnę­
bienia żywiołu polskiego. Na czem się to skoń­
czy, czy doprowadzi, jak  chcą niektórzy do 
podzielenia się obu tych państw  ziemiami pol- 
skiemi — trudno na razie przewidzieć.

To pewne, że obecnie grozi nam  wielkie 
niebezpieczeństwo, którego niestety nasze społe­
czeństwu należycie nie docenia, pogrążone w ja ­

kiejś dziwnej apatyi. Więc zbudzić się nam  z 
niej trzeba — otrząsnąć się z niej. Nam nie 
wolno milczeć — gdy wróg gotuje ciosy w 
nasze najistotniejsze praw a i w naszą własność 
godzące.

Tu nie chodzi o jakieś łzy i niewczesne 
żale, lecz o męski, energiczny protest narodu, 
który ma także i swą przeszłoś dziejową i swe 
niezadawnione nigdy prawa... do swej samo­
dzielności — tak  politycznej, jak  i kulturalnej.

To też nam  nie wolno milcząco przejść 
do porządku dziennego nad nowym gwałtem, 
nam nie wolno dopuścić, by siła górowała 
nad prawem, a kłamstwo i fałsz nad sprawie­
dliwością i spraw ą słuszną.

Sprawy wewnętrzne. 
Izba posłów.

Wiedeń. (Tel. wł.) Koła poselskie sądzą, 
że w ciągu. 2 tygodni, które upłyną między 
najbliższym czasem posiedzeń, a początkiem 
leryi Bożego Narodzenia i Nowego Roku bę­
dzie można załatwić tylko następujące sprawy: 
Wszystkie 3 czytania prowizoryum budżetowe­
go, pierwsze czytanie przedłożeń urzędniczych 
i zmian w ministerstwie robót publicznych o- 
raz przeprowadzenie wyborów do delegacyi. 
(Zob. „Ostatnie wiadomości"),

We środę i czwartek następnego tygodnia 
odbędą się plenarne posiedzenia Izby, późnie; 
zaś <iO 11! lub 12. grudnia będą się odbywały 
posiedzenia komisyi budżetowej.

O dtfcgi w odne.
W iedeń. (Tel. wł.) Pod przewodnictwem 

bar. Baratta odbyło się wczoraj w Izbie posłów 
posiedzenie posłów m orawskich i to tak  Cze­
chów, jak  i Niemców, w sprawie noweli do u- 
stawy o drogach wodnych. Na tem pusiedzeniu 
postanowiono, aby posłowie morawscy zarówno 
Czesi, jak i Niemcy, prowadzili wspólnie akcyę 
tak  w sprawie korzystnego uwzględnienia Mo­
raw w noweli do ustawy wodne;, jak  również 
we wszystkich innych krajowych spraw ach go­
spodarczych.

Wiedeń (Tel. wł.). Konferencye prezyden­
ta minstrów hr. Sliugkha, m inistra handlu  
Rósslera i m inistra robót publicznych Trnki — 
z zastępcami krajów i stronnictw  interesowa­
nych w sprawie noweli do ustawy o drogach 
wodnych, będą w najbliższych dniach ukończo­
ne. Nowela ta przyjdzie też wkrótce pod obra­
dy komitetu m inistrów, następnie rady m ini­
strów a, w końcu po uzyskaniu przyzwolenia 
m onarchy zostanie wniesioną do Izby posłów.

Wiedeń. (Tel. wł.) Postępowi posłowie m. 
W iednia odbyli wczoraj posiedzenie, na którem 
żądali realizacyi kanału  Dunaj-Odra. Żądanie 
to przedłożyli następnie nr. Stiiigkhowi, który 
oświadczył, iż nowela uo ustawy o drogach 
wodnych nie jest właściwie ustaw ą o drogach 
wodnych lecz ustaw ą wodną gospodarczą, wy­
raził dalej żal, że nip jest w możności żąaać 
natychmiastowego przeprowadzenia budowy ka­
nału  Dunaj-Odra.

^szecbpolacy między sobą.
Z W iednia piszą nam  : W łonie frakcyi

nurodowo-demokratyoznej zanosi się na secesyę. 
Jak  opowiadają, poseł ziemi tarnopolskiej, p. 
Jan  Z a m o r s k i ,  jest niezbyt zadowolony z 
negemonii dra Grabskiego w stronnictwie i 
z wpływu, jaki on wywiera na bezkrytyczną 
większość w grupie wszechpolskiej. A że poseł 
Z a m o r s k i  niedawno objął spadek po ś. p. 
ks. StojałovTskim pod postacią: „W ieńca i 
Pszczółki" i że włościanie w gm inach, które 
pozostały ks. Stojałowskiemu „wierne do 
śm ieici", powitały następcę jego bardzo sym­
patycznie — p. Zamorski zamierza wyciągnąć 
z tych faktów konsekweneye. A więc może w 
niedługim czasie zobaczymy w Kole nową 
cztero głową frakcyę, która za hasto weźmie 
sobie wytyczne polityki ks. Stojaiowskiego. W  
skład jej wchodziliby pp. Z a m o r s k i ,  D o ­
b i j a ,  P o t o c z e k  i L e w i c k i .  Ten ostatni— 
ut fam a fert — nie ma zaufania do dra Grab- 
sk:ego, gdyż „feldm arschallleutnant" wo,ska 
wszechpolskiego zbyt łapczywie wyciąga ręce po 
m andat, jak i ks. O k u  ń zdobył dla Lewickie­
go. A p L e w i c k i  znów nie ma zbytniej 
ochoty przedwcześnie rezygnować i z godności 
poselskiej i z dyet z nią związanych. W  razie, 
gdyby posłowie ślązcy wstąpili do Koła polskie­
go i ks. L o a d z i n  zasiliłby szeregi partyi p. 
Zamorskiego.

Że w kom binacyach p. Zamorskiego na 
pierwszem miejscu figuruje p. D o b i j a, świad­
czy fakt, iż poseł Dobi,a, który, m iał zam iar 
kandydować na godność posła sejmowego,'opró­
żnioną przez śm ierć śp. ks. Stojaiowskiego, 
zrzekł się kandydatury i zobowiązał się popierać 
kandydaturę byłego prezesa Koła polskiego, p. 
Stanisław a Ł a z ? r  s k i e g o, którego do starań 
o m andat sejmowy prze p. Żamorski.

P. P t a ś jest sprytny i przewidujący, a 
więc oryentuje się w zam iarach tej części ko­
legów frakcyjnych, którym  poa skrzydłami dra 
Grabskiego jest „unheim lich". Ale p. Ptaś nic, 
że secesyi z grupy wszechpolskiej odwrócić nie 
będzie można. W ięc już teraz, zanim p. Zam or­
ski powiedział swym towarzyszom opozycyjnej 
broni „adieu" — p. P t a ś  czyni zaciąg nowych 
ochotników. Tak opowiadają.,. W  pierwszym 
rzędzie bystre spojrzenie jeszcze bystrzejszych 
oczu pana naczelnika sądowego z Mszany D ol­
nej padło na posła B a n a s i a ,  dotychczas

Nowości p o r c e l a n y ,  szkła,
S reb ra  stołowego „ G h ris to fle “

po cenach najprzystępniejszych także i w  ratach m ie- 
sięczni-ch poleca I (582

Artur Bartosz Lwów, róg ul. KofLernlUa 2.
(N aprzeciw  ap tek i M iko lascha) 

Polecam  również w ielką W y p o życza ln ię  P o r­
celany. Szklą, S rebra  s to ło w e g o  i t. p.

niespodziani na śni. IHiStolaja fi fiiisifiazdStą
przyjęte są w w ielu domach, jednak często kupujący nie zważają na  
praktyczność podarków, nabytych za drogi pieniądz. Jedynym  podar­
kiem , stanow iącym  w  domu przyjem ną odm ianę, je s t ulepazor.y g ra­
mofon z m arką „aniołek piszący". W chw ilach sm utku spędza zły  
hum or, rozwesela starych i m łodych, zastępuje m uzykę każdego rodzaju 
i stał się ten gramofon poniekąd niezbędnym  sprzęt m  w  gospodarstw ie  
dom ow em . Niech w ięc n ikt przy zbliżającym  się Mikołaju nie om inie  
sposobności zakupienia ulepszonego gramofonu z m arką „aniołek pi- 

szący“  u w yłącznego zastępcy na Galicyę i Bukowinę

JS W ekslera
l LWÓW KRAKÓW
‘ u l . SYKSTUSIiA 2 UL. FLuKYAŃSIlA 25

tolef. 1560. filia, Grodzka 71, teł. 1241

Pg.on m wynór płyt zawsze ga sktaftie. 
Cenniki wysyła siu dsrmo i opiałnie! (ligi w spłatach ratalnych!

ta b lic e  i  w y w ie s z k i ,  m ap k i, p ie c z ą tk i, 
s ta m p ilie  k a u c z u k o w e , n t  m e r a to F y , p a ­
s k i  oo  w y c is k a n ia ,  n u m e r o w a n ie  m iast: 
i w s i  —  tablice graniczne, witraże do kościo­
łów , k l a t e k  s c h o d o w y c h ,  sklepów i t. p., 
T flB M C E  ftAG^OBl^OWE = = ■ - =  po!eca
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członka grupy posłów ludowej. P. Banaś nie 
należy do faworytów p. Stapińskiego, w czasie 
wyborów nie doznał od p. Stapińskiego takiego 
poparcia, jak  większość innych dzisiejszych po­
słów ludowych.

P. Banaś w końcu jest mile widzianym 
przez ekspozyturę „O czyzny" wszechpolskiej — 
„Gazetę Ludow ą“ p. D jhskiego, który od czasu 
gay przepadł z kretesem przy wyborach parła  
m entarnych cierpi na manię prześladowczą i 
im ituje w swej drobniutkiej i dziecinno-krną- 
brnej polityce p. Grabskiego. P. Ptaś „oorabia" 
p. Banasia i stara się go pozyskać dla frakcyi 
wszechpolskiej. Czy m u się to uda?  — czas 
pokaże...

Jeszcze jedną stratę m ają ponieść wszech- 
polacy — mianowicie ubędzie prawdopodobnie 
z ich szeregów p. W incenty J a b ł o ń s k i .  P. 
Jabłoński nie jest członkiem grupy wszechpol­
skiej, lecz hospitantem . Ale p. Jabłoński nie 
jest członkiem stronnictw a wszechpolskiego i 
być nim nie zamierza. Tylko... p. Jabłoński jest 
przyjacielem i kolegą szkolnym ekscelencyi dr. 
Głąbińskiego i z grzeczności dla niego powięk­
sza liczebną siłę grupy posłów narodowo-demo- 
kratycznych. Ale p. Jabłońskiem u znudziło się 
już być narzędziem w rękach połkoiegów gru­
powych i zamierza zrezygnować z zaszczytnej 
roli „hospitanta" i na seryo przejść do „dzikich".

To wszystko opowiadają po W iedniu. Mo­
że w części i plotki. Ale w każdej niema) pło­
tce jest kilka ziaren prawdy...

Jeśliby praw dą były owe kombinacye — 
to grupa wszechpolska zm alałaby. Pozostaliby 
w hiej wicepręzes Koła (od dni 10-eiu) i „wy­
bitny znawca" stosunków polsko-ruskich, h ra ­
bia Skarbek, dalej prokurator Ptaś, radca Dęo- 
ski, dr. Głąbiński, dr Buzek i p. Gall, jedyny żyd 
w stron met wic antysernickiem.

Sprawy krajowe.
i ^ u r s a  z & t a o d o u j e .

W  poniedziałek odbędzie się w W ydziale 
krajowym konfereneya reprezentantów władz i 
in sty tucji interesowanych w sprawie urządza­
nia zawodowych kursów z zakresu przemysiów 
rękodzielniczych, a to celem rozpatrzenia wy­
ników dotyciiczasowej i ustalenia program u 
dalszej akcyi na tern polu.

Zadaniem tych tak zwanych m ajsterskich 
kursów jest zaznajamianie majstrów i starszych 
czeladników, a więc osób, pracujących już od 
dłuższego czasu w przemyśle rękodzielniczym z 
nowymi wynalazkam i, udoskonalen iam i^ u ła ­
twieniami w dziedzinie techniki rękodzielniczej, 
które mogą znaleźć korzystne zastosowanie w 
danym przemyśle. Kursa te m ają tedy na celu 
uzupełnienie wiadomości, jakich  nabył prze­
mysłowiec w czasie swej zawodowej nauki i 
pracy, a to zwłaszcza pod względem stosowania 
nowych sposobów i środków produkcji. Po­

nadto urządzanie kursów buchalteryjnych m a 
na celu pouczenie rękodzielników o racyonal- 
nęi kalkulacyi i prowadzeniu ksiąg, oraz przed­
stawić im korzyści wynikające z umiejętności 
kalkulow ania oraz prowadzenia choćby naj­
prostszych tylko ksiąg handlowych.

Gdy zatem k u n a  majsterskie zmierzają do 
podniesienia poziomu przem ysłu rękodzielnicze­
go tak  pod względem technicznym , jak  i ku­
pieckim, posiadają dla rękodzieła bardzo donio- 
słe znaczenie.

Nasi rękodzielnicy brali dotychczas udział 
w kursach, urządzanych przez Wy dział krajowy 
(którego zasługą jest imeyowanie pierwszych 
wogóle kursów zawodowych, które posłużyły 
następnie za wzór państw u i innym  krajom  ko­
ronnym), przez urząd (służbę) popierania prze­
mysłu, który urządza kursu w W iedniu i który 
aż do 1909 r. urządzał w naszym kraju kursa 
wędrowne, w kursach urządzanych przez Aka­
demie handlowe, państwowe szkoły przemysło­
we, stowarzyszenia przemysłowe, a w ostatnich 
latacn także w kursach, urządzanycn przez In­
stytuty: lwowski i krakowski.

Ta mnogość czynników urządzających kur­
sa pociągnęła za sobą z istoty rzeczy pewną 
kolizyę, rozprószenie i tak  nielicznych sił fa­
chowych, oraz środków m ateryalnych. O d  p e ­
w n e g o  t e ż  t z a s u  o d c z u w a n o  o g ó l n i e  
p o t r z e b ę  u r e g u l o w a n i a  t e j  s p r a w y  
a t o  w t e n  s p o s ó b ,  a b y  u r z ą d z a n i e  
k u r s ó w  z a w o d o w y c h  s p o c z y w a ł o  w 
j e d n e m  r ę k u .

W  ten sposób akcya nabrałaby jednolito­
ści i systematyczności, a co najważniejsza, z la­
nie wszystkich funduszów, uży wanych dotąd na 
urządzkrie kursów w jednem ręku umożliwi­
łoby czynnikowi urządzającemu kursa wyposa­
żenie warsztatów kursowych w potrzebne m a­
szyny 1 przyrządy oraz umożliwiłoby ustanow ie­
nie stałych, odpowiednio wyszkolonych i ukwa- 
lifikowanych nauczycieli zawodowych.

Ponadto wyposażenie kursów, odbywają­
cych się w kraju, w dobrze technicznie urzą­
dzone warsztaty wzorowe, czyniłoby zbytecznem 
wysyłanie naszych rękodzielników na kursa 
wiedeńskie. — Nasi rękodzielnicy władają za­
zwyczaj tylko słabo językiem niemieckim,, a 
warsztaty wiedeńskiego urzędu są tak  wysoko 
pod względem technicznym urządzone, że rzadko 
który z naszych rękodzielników mógłby zapro­
wadzić u  siebie te urządzenia, które w Wie­
dniu na kursie oglądał. Rękodzieło odniesie zaś 
tylko wówczas korzyści z kursów, jeżeli ucze­
stnicy nietylko zaznajomią się z nowszymi spo­
sobami produkcyi, lecz jeżeli będą także mogli 
te nowsze i ulepszone sposoby u siebie po u- 
kończonym kursie zastosować. Gdy różne tedy 
miejscowości i okolice w kraju wykazują różne 
stosunki i w arunki produkcyi i zbytu — m u­
szą być też urządzane różne kursa, któreby 
uwzględniały miejscowe potrzeby.

Poprzednio przytoczone okoliczności Drze- 
m aw iałyny tedy za tem, aby poniedziałkowa 
konfereneya wzięła tę sprawę pod rozwagę i

oświadczył? się za oddaniem  urządzenia zawo­
dowych kursów w ręce jednego czynnika.

Za wzór mogłyby nam  służyć pod tym 
względem Czechy i Morawy, a to tern bardziej, 
że wyniki, w obu tych krajach osiągnięte są 
Bardzo pomyślne, — Urządzanie kursów spo­
czywa tam  w ręku Instyłutów7 czerpiących fun­
dusze na  urządzanie kursów z dotacyi rządu, 
kraju i Izb handlow ych i przemysłowych. — 
Temu ujednostajnieniu akcyi zawdzięczają Cze­
chy i Morawy możność urządzania w kraju ca­
łego szeregu zawodowych kursów, których ko­
rzystny wpływ na rozwój przemysłu rękodziel­
niczego jest godny uznanra.

Po każdym kursie mogłyby Instytuty 
przedstawiać W ydziałowi krajowemu, względnie 
krajowemu Patronatow i, wnioski na udzielanie 
najpilniejszym i najzdolniejszym uczestnikom 
kursów pomocy z funduszów krajowych na 
techniczne urządzenie warsztatów. — W  ten 
sposoh absolwenci kursów mogliby zastosować 
w praktyce wiadomości na kursach nabyte, a 
W ydział kiajowy miałby możność ocenienia, 
że powierza fundusze krajowe w dobre ręce.

Urzeczywistnienie naszkicowanej powyżej 
myśli byłoby uczynieniem zadość doniosłej 
i piekącej potrzebie. h . e .

" —
(Za rubryk? tę redakeya nie bierze odpowiedziainoścri).

Specyalisia cnorob skórnych i wenerycznych
S r .  k b ib e c z y s ł h w  b e r s e r

b. asystent polik lin iki wiedeńskiej chorób skórnych i w e ­
nerycznych, długoletni lekarz zdrojowy Iwonicza  

o r d y n u je  00 l d  — 1 i  o d  3  — 5 L w ó w , S y k s tn s ic a  1. i i .
(rog isząjaochy). 1370

n m  b 1419

n o n  jo  U H !
TELEFON 168D

w rntm L W Ó W  -  SY K ST U SK A  \9 .

ZAKŁAD DENTYSTYCZNY

D r. R D t O Ł F H  .ta F U Ć K H
- n i .  S i e n ł c i e w i c z a  5  158 7

o tw arty  od 9 —1 i od 3 —6. W niedziele i święta przed poł.

Specyalista chorob uszu, nesa i gardła 14»5 
T ? r .  j r .  jBB € K T ^ S t< Ę )i& 3 L  

ord. od 3 — 5, ul. S łowackiego 16. Teiefou less
now ości dla Panów kuGasfouJne krawaty, pu.jc dziś każdy ___

u f i rm y

ACsuŁsozi. de- Cr a v a  1: ©s
L w ó w , p i .  H a l i c k i  2. Y72.>

Obrońca w  spraw ach karnych

D r .  D e o n  £ 2 .
L w ów , u l .  H al ich.'1 21 (aom radcy Bałlabana i. ltbif

Telegram! W  d n iu  5. G m dlnia
zostanie na nowo otworzona z komfortem urządzona 

~  ——;sys.Terre,.;-----  —n  „..n.i, ..... a=--.- pierwszorzędna
Munylca sa7.0n.OTc a, twyłioma teawa, piwo pilzneń.s3j;'e rta szklan&i

Jan Superlak wtaściciei 
realności i 

handlu  
korzennego  

oraz
J. Glanz przy ul. Pełczyńskiej 1. 12, pośredniczą w kupnie i 

sprzedaży realności, m ajątków ziemskich, oraz prze­
prowadzają wszelkie w 1en zakres wchodzące trans

akcyc. 1720

Ifons upiera ŁHC HHUCKI •«.
S p e c y a l n o ś ć !

i i u d e s Ą  n a  s e . u si j e -
sienny i z im ow y m o d n e   «

wełny i jedwabie na suknie, kosfyumy i bluzki damskie. — halKś, szyfony 
i płótna. — Olbrzymi wybór. Cbb;1 fabryczce. Próbki wysyła się franco.

C zarn e w e łn y  ss fatoryB: tra n cu słc ic łi.

U i  ■ l \  f  I C  1 /  I NO WOSK na sezon jesienny 
W .  H  U  r t  I V I  O  I V  I  poleca s ą  d e  urządzenia 

l\ Gigu LWÓW, IlliCO UeilidlO 1. 2. mieszkań, heteli, kawiarń itp.

lilii
jsptr.
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W sprawie Chełmszczyzny.
W rocznicę powstania listopadowego od­

było się w Towarzystwie dcmokratyeznem zgro­
madzenie w sprawie wyodrębnienia Chehnszczy 
znj .  Po zagajeniu przez prezesa Tow. r. W  a- 
s u n g a  wygłosił obszerny referat red. S r o ­
k o w s k i .  Referent, omówiwszy wszystkie fazy 
lego bolesnego ciosu, który zawisł nad Króle­
stwem Polskiem, przeszedł do sposobu, w jaki 
Pplacy w zaborze austryackim  winni zaprote­
stować-przeciwko gwałtowi rabunku, dokony­
wanemu na całości spuścizny po naszych pra­
ojcach.

W  tym też duchu zapadły nas ępujące rc- 
zolueye:

Zebram w dniu 29. lislopada człon. Tow. 
Dem. u. hwalają : „Zważywszy, że zamierzone 
przez rząd rosyjski i większość Dumy oderwa­
nia od Kroi. Pol. ziemi Cnefmskiej jest nowym 
bezzasadnym gwallem i nowym ciosem bole­
snym, jaki spa.la na Król. Polskie,"'.członkowie 
Tow. Dem. wzywają demokratycznych członków 
Koła Pol. w W iedniu, aby spowodowali Wynie­
sienie w parlamencie wiedeńskim, imieniem 
całego Koła polskiego inlcrpelacyi do rządu co 
do lego, czy znany mu iexi Len zamiar .rządu 
rosyjskiego i co zamierza on uczynić wobec tego, 
że oderwanie Chełmszczyzny stanowi pogwałce­
nie uznanych także i przez Auslryę postanowień 
Kongresu wiedeńskiego z r. 1815 i ż e  z a g r a ­
ż a  o n o  w w y s o k i m  s ł o n i u  s p o k o  j o- 
w i i b e z p i e c z e ń s 1 w u p a ń s t w ' ,  s a in e j 
A u s t r y i.

Nad odpowiedzią rządu na tę interpelacje 
powinno Kolo polskie spowodować dyskusje 
w parlam encie i samo wziąć w niej udział, od­
powiadający zarówuio godności narodu polskie­
go, jak i ważności omawianej sprawy. Zebrani 
wzywają nadto W ydział Tow. Dem., aby, nie 
y.wlckajądj zorganizował szereg wieców po m ia­
stach zachodu io-galicyjskich, spccy-dnie dla 
omówienia sprawy chełmskiej i uchwalenia 
analogicznych z powyższą rezolucyi. Przytem 
wyrażają zebrani głębokie przekonanie, że po­
dobną akcye wiecową rozwinie równocześnie 
w G a 1 i c y i w s c h o d n i e j  b r a t n i  e T o w. 
1) e ni. w e I. w o w i e“ .

Przewodniczący dr. W a s u n g oświad­
czył, iż -Wydział Tow. postanow ił zaprosić za­
rządy poszczególnych stronnictw  w celu utwo­
rzenia specyalnego kom itetu międzypartyjnego, 
mającego na celu organizowanie wieców na 
prowincyi. W  dyskusyi zabierali glos pp.: Kie- 
niecki, proł. mfjwid, red. Konopiński, Feld­
man, Sludnicki i dr. Bogdani.

Dr. Marya fe la u e r  ^
ordynuje w położnictwie i chorobach kobie­

cych od 3 —5. Mikołaja 15. 1121

Specyalista w chorobach ] r>s t
u s z u ,  n o s a ,  g a r d ł a  i  p t u c

Dr. F. G R U B ER
ur.lvi.ujt-: S tan is ław ó w . T rzec ieg o  M aja 1 A.

ZMIANA POMIESZKANIA.

U k a rz  Dri ZYGMUNT MANHEIMm ie jsk i
m ieszka obecnie  

przy ul. Dworskiego J. 12 w Przeymślu. 1588

1618 OSZCZĘDNI kupują najlepiej od 
I «  I ^ .S r X ] 3 r * £ l . l i l « . £ l ,  we Lwowie,
doin Schaffa, obok teatru. — Cenniki darmo.
1010 Lekarz chorób wewnętrznych

Dr. Ludwik L m łe n td i
pow rócił i ord. jak dawniej Zybiikiewicza 2 .  Teł. 2 1 8 2

Specyałiste chorób wewnętrznych
L ) r .  A .  J .  M a y e r

jagiellońska 7 1634

Prowmcya 30 procent opustu!
tftn rhrn mnia obdm /.r i 30 procent czystego zysku, nie- 
JU. UllC lll̂ fcd eh aj żąda cenniku z Magazynu .Idea!* , 
K a zim ierzo w sk a  25. Ryzyko wykluczone, bo pieniądze  
zwracam, gdyby towar nie odpowiadał. 1724

ROK ZAfcOŻl:X1A 1874.

J 'f  f i t k a  a u j i  i o d im m ia  żelaza
L J. aOFLNTIAK

id  Przm̂ lu. Telefon n r . SOI.
L* B u d u j e :  maszyny pomocnicze 

™  i motory.
Warstaty mecha­
niczne, instalacyj­
ne i konstrukcyi 
- - żelaznycn. - -

Zakład e i e t t - g a i u e i i y  I instalatyjny. 1 684

Teatr rozmaituśGi Varetś Bristol
SENSACYINY PROGRAM.

Występy pierwszorzędnych artystów. Codzieni.te 2 kontedye.
Początek o godz. 8 w ieczó r . 1722

K  K O N I K A
K alendarzyk:

Dziś, w sobole (2 grudnia),: rz.-kat Ribiańny. — Gr.- 
kat. Awdyja.

W schód słońca: i> godz. 7 03 rano, zachód o godz. 
3-25 popołudniu.

Repertuar teatru miejskiego we Lwowie.
W sobMę o godziliby 3-iej popołudniu lila m łodzieży  

szkolnej: ,.1’ow ió l posła", komedya w 3 aj,lach J. U.
Niemcewicza i: „Fiecyk w zalotach1- kom edya w 3 akiach 
I- Zabłockiego, z I Nowackim w roli tytułowej.

W sobotę o godz. pół do 8-ej w iccz. po raz I-szy 
w bież. sezonie: ..Toscsi* opera w 3 aktach G. Pucciniego; 
w ystęp Ireny Rolmss i Józef;: Manna.

W niedzielę o godz. pół do 1-tej popoł. „fllpa*, 
komedya w 3 aktach R. de FTcis i G. A. Caillawetn, z Że­
lazowskim  w roli tytułowej.

W niedzielę o godz. pół do S-męj wieez. po raz 17-ty 
„Cnotliwa Zuzanna1', operetka w  3 aktach J. G ilberta; z 
Heleną Miłowską w  roli tylułowej.

-W poniedziałek VII. przedstawienie z cyklu potskjeł 
utworów scenicznych, po raz 1-szy „Marya Stuart-. dra 
urał h istoryczny w  5 aktach Juliusza Słowackiego ; z Wan 
dą Siem aszkową w  roli tytułow ej. — Abonament Nr. 12

We wtorek po raz 16-ty „Cnotliwa Zuzanna11 ope 
retka w  5 aktach .). Gilberta ; z Helen? M iłowską w rot 
tytułowej.

RepertuarTeatru nowego; sobota: „Dwaj złodzieje'' 
niedziela: „Dwaj złodzieje", poniedziałek : P ierw sze przed 
staw ienie popularne: „Na lw ow skim  bruku'1, wtorek : „Sy 
nowa ze suteryn", środa: „Dwaj złodzieje", czwartek
„Hołota-, p iątek: „ Krowoderskie zu ch y", sobota : „Piaskarz 
łyczakow ski1̂  w n iedzietę: „Piaskarz łyczakow ski'1

Z akopane (Lwów, Akademicka 24) codziennie kon­
cert m uzyki salonowej. W stęp wolny. 1502

Kurs przygotowawczy do eyz minu widzialowego z
gr. III. już. się rozpoczął. Na kurs m oże być przyjętych  
jeszcze parę osób. Tow. naucz, szkół lud. urządza też kurs 
przygotow . z gr. U, który rozpocznie się z początkiem  
grudnia. Zgłoszenia pisem ne należy nadsyłać pod adresem  
p. T. K aliński, nauczyciel, szkoła Sienkiewicza, Lwów.

Wykład. 11. poseł do Dumy rosyjskiej dr. Lewin, 
w ygłosi w  niedzielę 3, bni. o godzinie wpół do 8-mej v ic- 
czorem w sali Domu Narodnego wykład p. t,: „Tragedya 
bezdom ności*.

Powszechne Wykłady Uniwersyteckie w  niedzielę 3. 
hm. dr. M. J a n e l l i :  „Parlam entaryzm  w  Polsce". Za­
kład chem iczny U niw ersytetu, ul. Długosza 6. Początek o 
godzi nie 5-tęj.

Bankiet polityczny. Onegdaj odbył się. 
w W iedniu bankiet, wydany przez prezesa Koła 
dr. Bilinskiego dla członków Koła polskiego. 
Wzięło w nim odział przeszło 50 posłów. Uwa­
gę zwracała nieobecność posłów wszechpolskich, 
którzy w ten sposób dali wyraz swoim dąsom. 
Prócz dr. Bilińskiego przemawiali : Altrahamo- 
wicz, G cm an , Kozłowski, Witos. Bojko i Śli­
wiński, który w swem przemówieniu wystąpił 
ostro przeoiw narodowej dentokracyi. I

Minister dla Galicyi, Długosz, wydaje we 
środę obiad dła członków Koła polskiego i u- 
rzędników m inisteryalnych Polaków.

Generalną próbę „Teatru maryonetek“ 
dla szerokiej publiczności przynosi oslatni 
zeszyt tygodnika „Nasz kraj ilustrow any", re­
produkując szereg najpopularniejszych inaryo- 

1 netek teatrzyku. Przegląd ten uzupełniouy jest 
podobiznami twórców, a więc dyrektora J i -  
brecistów ;, rzeźbiarzy itd., oraz interesującymi 
cytarami z libretta. Zeszyt uzupełniają jak zwy­
kle doskonałe a aktualne zdjęcia najświeższych 
wypadków tygodnia. Num er pojedynczy 80 hi., 
miesięcznie 1 kor. A dm inistracja wysyła na 
żądanie egz. okazowy gratis.

Pani Gabryela Zapolska z powodu cię­
żkiej niedyspozycyi nie mozc wziąć udziału w 
wieczorze Tow. Pomoc szko lna ,. któiy odbędzie 
się dzis wdeczorem w salach K asjna miejskiego.

(K) Pan Dębski w Wiedniu. Z W iednia 
piszą nam a0. b ir .:  Sensacyę wywołało dziś w 
kawiarni „R eichsrath“ gdzie gromadzą się po­
słowie polscy — pojawienie się punktualnie o 
godz 9 min. 46 rano pana radcy W ładysława 
Dębskiego, reprezentanta ziemi złoczowskiej. w 
parlamencie. P. Dębski w sesyi jesiennej poja­
wił się w W iedniu po raz pierwszy, jednakże 
teraz z m iną tryum fatora. P. Dębski bowiem 
siedział w Złoczowie i dopilnowywał wyborów 
do Rndy państwa. Z chwilą, gdy ich dokonano

Wielka sprzedaż sukna!
litowych damskich, koców etc. sprzedane zostaną

z  p o w o d u  z m i a n y  l o k a l u

PO GENACH WŁASNEGO KOSZTU

ZAJAGZEK i LANKOSZogromne zapasę m atowi modnvch męskich i kostvu lui 1 5 P I  f c * r W r i  V * »  Ł —I I L ifT I  1  I % S /
ł 0)i* L w ó w , J a g ie llo ń sk a  1. 3.

Na prowineye posyłamy próbki na żądanie. 877

K t o  s z u k  zdrowego, sm acznego, b e n p a m n h o ip o  n a  m a ś le  s p o r z ą t iz o n e g p  m ih tn ,

T e n  z n a j d z i e  go w jadaim Kichała Drabika, ui. p ra je rew ska  6. i

Skład mebli i J O Z fcF  R I R S C H N E R
“ _________________ m m m m  m mmmm CZWa 1 9 ł 2  rOJCU P ^ m e S I O -_ _ _ _ _ _ _  i P I O T R  P I L L E R  - - - -  ny do nowego lokalu =
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i żaden z niem iłych panu radcy kandydatów  
nie został wybrany, p. Dębski m ógł się wybrać 
do W iednia, gdzie go, jak  Mesyasza oczekiwali 
towarzysze z grupy narodowo-demokratycznej, 
którym żywo dał się odczuć brak tak- poważ­
nej i doświadczonej siły parlam entarnej i tak 
wybitnego, oddanego sprawie pracownika.

I ja  pana Dębskiego witam  z radością, 
jako  syna m arnotrawnego, wróconego na teren 
wiedeński. W prawdzie braknie m u tu  i wybo­
rów i teatrów  am atorskich, których w Złoczowie 
jest duszą, wprawdzie w wielkiem mieście czy­
ha mnóstwo pokus, które mogą sprowadzić z 
drogi pracy politycznej na manowce pstrej za­
bawy — jednakże znając h a rt narodowo-demo­
kratycznej duszy p. Dębskiego, wiem, że on się 
ostanie tu  tak im  jakim  przybył — niezłomnym 
rycerzem z pod żołnierskiego znaku pp. Grabskiego 
i Paducha.

Pęknięcie rur wodociągowych. W  nocy 
z czwartku na piątek znalazła się znaczna część 
Lwowa chwilowo? bez wody. Powodem tego 
było pęknięcie jednego z głównych przewodów 
wodociągowych, które nastąpiło właśnie owej 
nocy w okolicy pl. Gołuchowskich. Usilnej pra­
cy pogotowia wodociągowego udało się jednak 
v.’ przeciągu pięciu godzin napraw ić uszkodzo­
ny przewód

O bław a policyjna. Folicya zaniepokojo­
na wypadkam i ostatnich dni, urządziła wczo­
raj dużą obławę, w której wzięło udział 70 
funkcyonaryuszy i urzędników policyjnych. 
Złapano i osadzono w aresztach policyjnych 60 
indywiduów podejrzanych, między nimi 16 go­
rąco przez policyę poszukiwanych ptaszków. 
Może taka akcya poiicyi przyczyni się do za­
pewnienia mieszkańcom, choćby na^jjewien 

jffzas spokoju.
Jeszcze jeden napad bandycki. Jak  nam  

prywatnie kom unikują, w nocy z czwartku na 
piątek zdarzył się jeszcze jeaer., napad bandy­
cki „dla odm iany1* w okolicy szpitala powszech­
nego. Mianowicie mieszkańcy owych stron 
zostali w nocy zaalarm owani hukiem strzałów 
rewolwerowych, które zwabiły także i policyę. 
Funkcyonaryusze policyjni też dokonali jakichś a- 
resztowań ; jednego z rzezimieszków, poaobno 
ukutego odprowadzono natychm iast do aresztów.

Bliższych szczegółów tej aw antury  dotych­
czas nie mogliśmy dostać.

Polacy we Wiedniu. Pod protektoratem  
i z inieyatywy niestrudzonej działaczki filan­
tropijnej księżnej Adamowej Lubomirskiej od­
będzie się dnia 16 bm. w „Sophiensaal** we 
W iedniu odczyt prof. O tm ara Meixnera p. t. 
„W ędrówki po Galicyi", ilustrow any obrazami 
świetlnymi prof. Kofflera. W ykład i zdjęcia 
niezwykle artystyczne obznajomią publiczność 
wiedeńską z pięknościami przyrody naszego 
kraju, z zabytkami budownictwa, rezydeneyami, 
typam i i strojam i ludowymi. Osobny dział po­
święcony będzie kopalniom  nafty w- Borysławiu 
i przemysłowi naftowemu. Dochód przeznacza 
kom itet na Ochronkę dzieci polskich w Dób- 
ting, na założyć się m ający in ternat dla panien 
polskich, kształcących się we Wiedniu i na
Tow. św. W incentego a Paulo. Wieczór, któ­
rego szlachetny cel i zajmujący program  zasłu­

gują na poparcie, powtórzony będzie w term i­
nie na razie jeszcze nieoznaczonym.

Obchód listopadowy. W liceum źeńskiem 
p. Maryi Frenklów ny odbył się dnia 2& listo 
pada obchód dla uczczenia pamięci rocznicy 
listopadowej Do zupełnie poprawnego wywią­
zania się z trudnych  niekiedy zadań artystycz' 
nycli, pomógł młodym  wykonawczyniom ich 
młodzieńczy zapał, oraz umiejętne skierowanie 
go Ne czoło produkcyi wysunęła się deklam a­
c ja  wiersza Or-Ota pt. „Mamz Skrzyneckiego", 
chóralne odśpiewanie „Poloneza", przedstawie­
nie fragm entu z „Nocy listopado wej", oraz wy­
jątku  z „W arszaw ianki". Całość odpowiedziała 
w pełni swemu założeniu wychowawczemu, 
wedle którego młode rzesze m ają się skupiać 
około czci dla idei narodowej, której bohater­
skim wyrazem było powstanie listopadowe.

Towarzystwo Upiększenia miasta Lwo­
wa. i okolicy kom unikuje nam : Ponieważ dal­
sze odczyty z cyklu wykładów, urządzanych 
przez „Tow. Upiększenia Lwowa1* i „Zespół1* — 
będą illustrowane bardzo ciekawymi obrazami 
świetlnymi — przeto zarządy obu Towarzystw 
przeniosą odczyty z saii ratuszowej, gdzie się 
dotychczas odbywały, do sali Muzeum PrzemJa­
siowego, gdzie świetnie urządzony skioptikon 
umożliwi prelegentom urozm aicenie odczytow 
obrazami świetlnymi.

Przy tej sposobności zarządy obu Towa- 
rzyst uważają sobie za m iły obowiązek podzię­
kować jak  najuprzejmiej p. prezydentowi Neu­
m anowi za łaskawe udzielenie im sali ratuszu- 
wej, oraz p. wiceprezydentowi dr. Rutowskiemu 
i p. radcy aw oru J. Frankem  a za łaskawie ofiaro­
wanie dla dalszych odczytów sal: Muzeum 
Przemysłowego.

Trzeci odczyt z cyklu urządzanego przez 
„Tow. Upiększenia m. Lwowa1* i „Zespół1* wy­
powie prof. dr. Stan. Doliński z Krakowa na 
tem at: „Estetyka ogrodów**. Wywody prelegenta 
illustrow ane będą obrazami świetlnymi. Odczyt 
odbędzie się we wtorek dnia 5 grudnia b. r. w

o godzinie 6-iejsali Muzeum Przemysłowego, 
wieczorem.

Ze świata zabawek. W Paryżu odbywa 
się corocznie p^zed Boźem Narodzeniem spe- 
cyalna wystawa zabawek, pod patronatem  pre­
fekta poiicyi, Lepina. Można tu  w m iniaturze 
widzieć cały świat dorosłych; główną wszakże 
rolę odgrywają zabawki mechaniczne, dla spo­
rządzenia których wysilają się mózgi rozmai­
tych fabrykantów, oczywiście z zastosowaniem 
najświeższych zdobyczy techniki. Zabawki te, 
to m alutkie autom aty, które po nakręceniu 
spiężyny wykonują różne, czasem bazdzo nieo­
czekiwane ewolucye.

Tu para akrobatów prześciga się w wywi- 
jasach na reku, tara znowu wyfraczony pan i 
bardzo piękna, zgrabna dama, ująwszy się jak 
do tańca, podrygują w tak t m iniaturowej kata­
rynki. Dalej grupa robotn ików : Jeden ryskalem 
kopie ziemię, drugi łoDatą wyrzuca ją  na wóz, 
a trzeci żwir przeciera. I tak dalej i dalej. 
Wszystko tu  się rusza, kręci, biegnie i skacze.

Rzecz prosta, żc poważną część tych za­
baw stanowią automobile i latawce rozmaitej 
konstrukcvi.

O wartości pedagogicznej tych zabawek, 
a raczej o ich bezwartowośc: dawno już zade­
cydowano. Szczęściem m ają one dwie zale­
ty: są koszsowne, cc czyni je niedostępuemi 
dla szerokich kół społeczeństwa, a po wtór? — 
psują się bardzo łatw o i w krótkim  czasie.

W  najbliższej przyszłości zamieścimy kilka 
uwag o innym  typie zabawek, k tóry pomija­
jąc już pochodzenie jego krajowe, odznacza się 
w dodatku tem, że stoi na  usługach pedagogii.

Z H o l i f t C ł l  G alicyjskie kinem atografy, otrzym ujące  
IIC . .I .  f<U . z reguły lilm y  z W iednia i to zaledwfe  

na kilka godzin przed przedstaw ieniem , są w  tem  rrud- 
nem polożeni-i, że sam e nic w iedzą, jak  dany temat zo­
stanie na obrazie przedstaw iony, gdyż ty tu ły  i op isy  nie  
mogą dać o tem  dokładnego w yobrażenia, a nie sposób 
jeździć co tydzień do W iednia d'a w ybierania odpowie­
dnich obrazów. Ale w  W iedniu w szystk ie  obrazy przed 
wypuszczeniem  ich  na rynek zbytu są cenzurowane po­
dwójnie : przez pulieyą z punktu w idzen ia  ogólnej moral­
ności i przyzw oitości publicznej i przez W iedeńską okrę­
gową Racjg szkolną, która przez gęste sito  sw oich  specy- 
alnych wym agań odrzuca w szelk ie realistycznie tub dra­
styczn ie przedstawione tem aty m iłosne, zbrodnie, samo­
bójstw a etc. i co tydzień  ogłasza w  specyalnem  piśm ie  
spis obrazów niestosow nych dla m łodzieży szkolnej, cho­
ciaż dozw olonych przez eenzurę policyjną. Jakkolwiek o- 
brazy odrzucone przez cenzurę s..Kolną, stanow ią najsil­
niejszą atrakcyę i najlepiej nadają się  do jaskrawej rekla­
m y, D yrekcja  „Heliosa" w  poczuciu sw oich  obow iązków  
społecznych w yizem a się icn  i płynących stąd korzyści 
nrateryąinych i kontraktem  zobow iązała dostawcę film ów  
przysyłania preyram ów  tylko dozw olonych przez  W ideń- 
ską cenzurę sznolną. Pom im o braków denerwującej sen- 
sacyi programy „Heliosu" odznaczają się  rozm aitością tre­
ści i elegancyą i dają przyzwoitą dostępną dla w szystkich  
rozryw kę, a często i nauczą czegoś. Za tak pojęte zadanie 
kinem atografu Dyrekcya „heliosu" me prawo do uznania 
i poparcia społeczeństwa.

HIHGMZjfN TUPET,;«
Jiranek i m ateryi m eblow ych, oraz stór do okien, 
firm y „J. SZYDŁOWSKI" został przen iesiony z ul. 

Jagiellońskiej l i )  na ui.
K O P B S I N I B L A .  5 .

Wuriti polskie św, Mikołaja pełne słodyczy 
po 1, 2 i 3 kor.

Pierniki znakomite o z d o b n i e  pakowane
Dolecą firma: 1G79

J s t / K L
Lwów, T e a tr a ln a  8, K opern ika 2, Z yb lik iew icza 49.

T a s fo  i p o d  g t n r r n c y r !
Meble własnego wyrobu poleca fabryka

B R A C I  B I W E K
Lwów, Kopernika 3. 1207

K T o w o ś ć  S Koszyki św. Mikołaja 
pełne słodyczy i bardzo efektowne ao  
nabycia jedynie tylko u Czesławy Scha- 
yer szt po kor. 1 i wyżej. Lwów, plac

Maryackł 6. 1721

Wandzie.—Szczakowa. Śniadą cerę można zupełnie w y­
bielić, nie uciekając się do b .a n szó t., które ty iko cliw ilo-

} f  Zakład elektro-mechaniczny 
ii)Stałacyjnv H. i  i .  Ihesa W ykonie rszelkle prace, w  zakres eTektto-meehanikf 

w chodzące. Speeyainy dział dla naprawy i przewijania dy- 
jLamo-nar.szyn i motorow, Jako te ż : wszelkie naprawy lanui 
łukowych, przerabianie . wieczrjków naftowych i gazo­

wych na elektryczne i t. p.
Wielki wybói lamp 1 żarówek po bardzo nlzkldL cenach, 

f&stalacye światła elekt ryeznego i przeniesienia siły elektrycznej wykonuje według najnowszych przepisów po Bajdostępniejszycn cenach i warami ach. U *
w Limit, d. M tta  III Liita 2. fthta Dr. M

oy : 4 T pi ąłny.

Ceny
bajecznie

niskie.
LW Ó W . G RÓ DECKA 54. 123#

P. T. Publiczności oraz kupcom, że już otw orzyliśm y nasz w ielk i skład -win dalnnatjTiskich 2 w ła l  
snych w inn ic  i w ina hercegowińskiego Posiadam y zawsze najmniej 500 hi. w ina aa  składzie we 
Lwowie, tudzież każdą ilość w ina w e w łasnych piw nicach w  Selcach na w yspie Gracz w Dalmacyi. 

Odsprzedającym przesj-lamy na żądanie próbki w ina. Zam ówienia z prow incyi w każdej ilości odw rotną pocztą, g*~V^7 f  J j y .  T^ / T f a . / f c f - . T J

Podajemy dto BgSajjpfflBści
Ręczymy, źc w szelk ie w ina u nas zakupione są oryginalne i naturalne.
13 HI Poszukujem y zastępców  we w szystki h m iast h Galicyi L w ó w ,  u l  P r e c ł r y  8 .

i w m  k™- HELLER i Spk.
łC l t C y i  d a m s k i e j  LwAv\ M l  Serr J25 Pi. n iłrp ck l

poleca na sezon jesienny i zimowy płaszcze angielskie, nostyumy, 
D.jzki, halki i szlafr >kL — Futra boa i zarękawki dla Pań w wiel­
kim wyborze. — Wszelkie zamówienia nu kostyum y, w lerzohy do 
futer I podbicia usnuteoznia się szybko I tanir we własnych pra­
cowniach we Lwowie i Wiedniu. 1242

CENY NADZWYCZAJ NIZK.TE.
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wo pobielają. Otóż takim  środkiem , n ie  bielącym  lecz wy­
bielającym , je st  puder Juvenia, którego nie używ a się na 
dzień, lecz t j lk e  aa n o c  i  to bezpośrednio po nam aszcze­
niu tw arzy Aburldem, gdy jeszcze nie or-eschi zupełnie  
Pader .Tuvenia nakładać m ożna watą, w arstw ą grubszą, 
niż przy pudrowaniu, a rano m yć twarz, jak  zw ykle, 0 -  
t rąbkami Abaridowem i. Do przyciem nienia i.lo só w  pole­
camy bardzo t.w a łą  i n ieszkodliw ą farbę KaUotrix.

T. Z. — iyv..ec Najlepiej konserw uje cerę Abarid, 
który fldelikatiffu  a zarazem  hartuje naskórek twarzy, 
pi-zettw zm ianom  atm osferycznym  i tem p eratur ,, cltroni 
od w yrzutów  i chorób skórnych, o ile  n ie pochodzą z 
przyczyn wewnętrznych, — nakoniec zjęarnia m nskuly  
twarzy, niedopuszczająe do fałdowania się  skóry, a w ięc  
tw orzeniu się zm arszczek. Przy używ aniu  Abaridu na 
noc, trzeba m yć rano tw arz w letn iej w odzie Otrąbkami 
abari Jpw cm i bez mydlą. W łosy się  w zm ocnią i przestaną  
wypadać, nacierając, skórę g łow y  Tetralem  i skrapiając 
ii i i ii Jekko w łosy przy czesaniu. Ręce w ydelikatni i w y­
li.cli bardzo szybko krem Pate des prelats.

J P — Jarosław. Przy tłustej cerze należy m yć się 
w wodzie cieplej otrąbkam i abaridow em i, które nie. nale­
ży porównywać z migdałarwemi Migdałowe jako thiste  
zamulają pory skóry, gdy tym czasem  abaridowe jaknajdo- 
kładniej otwierają pory. .leżeli tłuszcz w ydziela się w 
bardzo dużej ilości, to należy przytem  m yć twarz także 
1'eretkanii alkaliczr.emi, wyrobu Rjimekiego. Wągry leczy 
skutecznie płyn Wągryna, wyroLu Centralnego I.aborato- 
ryum (jhcm icznego w działaniu bardzo łagodny’.

Regialo — Kraków. Symptomaty7 opisane wskazują 
na odm rożenie. Otóż odm rożone ręce, nogi, policzki, nos 
i uszy można zupełnie w yleczyć, stosując p łyn i krem  
Cielurine — Tissota. Całą zawartość flakonu trzeba wlać do 
litra a ody, zagrzać w  naczyniu glin ianem  o tyle, aby rę­
ka temperaturę zniosła i trzym ać w  ciepłym  płynie, co 
najmniej kwadrans. Ręce osuszyć bez w ycierania ręczni­
kiem, posm arować zaraz krem em  (ielurine i nałożyć prze­
wiewne nicianie rękaw iczki. P łyn po użyciu  zlać do fla- 
szeczki. zachowując do następnego użySia, przynajm niej 
do dziesięcin razy’. Do nszu, nosa i policzków  użyó małe 
kom presiki, maczając w ciepiym  p łyn ie  i zm ieniając co 
chwila.

E. L. — Brody. W łosy z tłuszczu najlepiej oczyści 
puder Fiorentine używ any według przepisu. Łupież usunie 
Fsencya Tataro-elim ielow a, środek roślinny’. Na porosi 
brwi najlepiej użyć m aści Tortuiea. Żółie zęby. znakomi 
eie czyszczą proszek i pasta  Tym entol

Wszystkie podane środki kosmetyczne trzym ają na 
składzie i w ysy ła ją  za zaliczeniem pocztoirem : ’ we 
Lwowie firm a ł). PAWŁOWSKI, u l. A kadem icka -1 
lobok Izby handlowej), vr W arszawie Perfection, Szpi­
ta lna 10. 1230

Kronika krajowa.
P o w s z e c h n e  w y k ł a d y  u n iw e r s y t e c k i e  

n a  p r o w i n c y i .  w  niedzielę dnia 3 bm. B o l e -  
c h ó w :  T. W itwicki, Rcwindykaeya Gaiicyi.— 
B r o d y :  M. Landau, Maurice Maeterlinck. — 
B r z c ż a i r y  : T. Charlewski, Węgiel i żelazo. — 
C z o r l k ó w : Di’. S. Taub, Tajemnice morza. — 
D o h i o m i 1: B. Duchowicz, Chemik przy pra­
cy analitycznej. — D r o h o b y c z :  A. Brodni­
cki, Dążenia reformatorskie XVIII w. w histo- 
ryi i literaturze polskiej. — H o r o  d e n k a :  
Dr. M. Gawlik, Żydzi w Polsce. — J a r o s ł a w :  
Dr. K. Jonus, Solidaryzm. — J a w o r ó w :  Doc. 
u niw dr. E. Piasecki, Z hygieny wycnowania 
domowego młodzieży szkolnej. — K o ł o m y j a : 
Dr. J. Tokarski, W rażenia z wyprawy na da­
leki Wschód. — K o r a a r n o :  Dr. S. Łauen- 
dziński, Stosunki etnograficzne ziem polskich.— 
Ł i s k o : Dr L Niewiadomski, Historya zamków 
na Dubiecku i Leśku. — L u b a c z ó w :  A. Won- 
daś, Ogniska wiedzy i nauki yi Polsce w XIX w. — 
M o ś c i s k a :  M. Gonet, Powstanie listopadowe.— 
P r z e m y ś l :  dr. W. Pordes, Alkohol a zbro­
dnia. —  R a  w’ a :  E . Baliński, O psychologii 
mowy, Cz. I. — R o h a t y n :  dr. S. Buzatli, 
I padek Polski w świetle liistoryografii.— S a m - 
1) o r : IJ. Sternbach, Zasady tragizmu i kom i­
zmu w poezy i. Cz. I. — S a n o k :  W. Przypra­
wa, Filozofia Nietsehfcgo na ile kultury XIX. 
w. — S k o 1 e : K. Węgiel, Dymitr Samozwa­
niec. — S o k a l :  dr. K. Ciesielski, Życie ro­

ślin. — S t a n i s ł a w ó w :  dr. J. Frankel, P rą­
dy i hasła w najnowszej literaturze niemiec­
kiej. — S t r y j :  Proi. uniw. dr. J. dSiemiradz- 
ki, Brazylia południowa. — Ś n i a t y n :  dr. J. 
Krok, Znaczenie bygieny wr walce z gruźlicą.— 
T a u n o p o 1 : S. Srokowski, O potrzebie kon- 
serwacyi naszych zabytków budownictwa, sztu­
ki i przyrody. — T r e m b o w 1 a : J. Rolski, 
Stosune.k filozofii do życia praktycznego. — 
Z ł o c z ó w ’ : dr. L. Rymar, Środki kom unika­
cyjne w życiu gospodarczem narodów. — Ż ó ł ­
k i e w ;  S. Dworski, Kultura grecka.

Jarosław.
W y b ó r  u z u p e ł n i a j ą c y  d o  R a d y  

m i e j s k i e j .  We czwartek dnia 30 listopada 
odbył się wybór uzupełniający na jednego człon­
ka Rady miejskiej i trzech zastępców z drugiego 
koła wyborczego. Na radnego wybrany został 
i>. dr. Anzelm Handel (jednomyślnie), na za­
stępców zaś pp. Boes Sehneeweiss, Samuel Pte- 
ifer i dr. Edm und Nachl.

W y s t a w a g w i a z d k o  w a. W  dn iach 
od 2-go do 8-go grudnia odbędzie się w Jaro ­
sławiu wy stawa gwiazdkowa połączona ze sprze­
dażą wystawionych przedmiotów. W  zakres wy­
stawy wchodzą tylko wyroby krajowe.

Złoczów.
P o  w y b o r a c h .  Znane są ogólnie przy­

czyny smutnego wyniku złoczowskich włyborów, 
chciałbym  jednak jako naoczny świadek walki 
wyborczej dorzucić garść szczegółów wyświetla­
jących zwycięstwo pana Reizesa na tle stosun­
ków lokalnych. '

Niesłychany terror i nie licząca się ze środ­
kami agitacya wyborcza, k tóra przyczyniła, się 
do upadku Kandydata Rady narodowej, doszły 
do najwyższego stopniu w nocy z niedzieli na 
poniedziałek i w poniedziałek. Poseł Breiter z 
gromadą swych zwolenników odwiedzał wszyst­
kich wyborców żydowskich, chodząc od domu 
do domu, zaś posłowie ruscy Trylowski, Laho- 
dyńsKi i Ław ruk obchodzili "wyborców z partyi 
ukraińskiej. Terror ze. strony posła Breitera, 
!■ tóry od 10 dni przebywał stale w Złoczowie, 
był doprowadzony dc największych granic. Naj­
poważniejsi mieszkańcy żydowscy w mieście o- 
trzymywuli listy anonimowe z pogróż.kumi, w 
których nie wahano się grozić im pobiciem na 
wypadek glosowania za dr. Dulębą. Kandyda­
tura Reizesa popieraną była silnie przez partyę 
ukraińską, a z drugiej strony radni żydowrscy 
prowadzili za nią niezmordowaną agilacyę i gro­
żąc szykanami ze strony burm istrza, wywierali 
na wyborcach żydowskich największą presyę. 
Sterroryzowanym wyborcom wypełniano kartki 
przemocą i pod strażą agitatorów prowadzono 
do lokalu wTyborczego. Oto w krótkości obraz 
stosunków, w jakich zwyciężył popierany przez 
Breitera nieznany społeczeństwa ani wyborcom, 
pan Rcizcs.

Tarnobrzeg.
U r o c z y s t e  p o ś w i ę c e n i e  n o w e g o  

g m a c h u  R a d y  p o w i a t o w e j .  Dnia 16. 
listopada bi odbyło się tu  uroczyste poświęce­
nie nowego budynku Rady powiatowej. Aktu 
poświęcenia dokonał wobec wszystkich człon­
ków "Wydziału, naczelników’ gmin z całego po­
wiatu, oraz zaproszonych gości ks. dziekan 
Szczęsny R u d n i c k i ,  poczem odbył się ban­
kiet, w czasie którego wygłoszono szereg prze­
mówień. Przemawiali m arszałek Horodyńsl i, 
naclinż. Wydz. kraj. Bochniak, burm istrz Ko- 
lasiński, dyrektor szkoły realnej Sobiński, wło­
ścianin Dul i in. — Gmach wyniósł budow ni­
czy Nikodemowie/, z Przemyśla.

T a r  i.ów’.
U k o n s t y  t u  o w a n i c  s i ę  n o w o w y- 

b r a n e j  R a d y  m i e j s k i e j  odbyło się we 
środę 29. w’ obecności starosty Sheybala i dy­
rektora Paszczy jako delegata Rady powiatowej.

Jako nowowybrani weszli do Rady : Eliasz 
Baron, dr. Juliusz Borgenichl, Józel Kościółek, 
Józel' Kusz, dr. Ilerm an Miit/, Benzion Safier, 
Rudolf Schantrooh, Kazimierz Wojciechowski i 
Samuel Zins. Wszyscy zastępcy wybrani zos&li 
poraź pierwszy. Po odczytaniu przez burm istrza 
warunków wyborów na wiceburmistrza i ase­
sorów, oświadczył dr. Goldhaminer, dotychcza­
sowy wiceburmistrz, że z powodu stosunków 
osobistych nie jest kandydatem  ną wicebur­
m istrza i prosi, żeby na mego me glosowano, 
gdyż wyboru nie przyjmie. Do skrutynium  po­
wołano ks. Leśnika, dra Offnera, dra Mii tka i 
prób Wojciechowskiego.

Przy wyborze wiceburmistrza, który się 
odbyt kartkam i, jak i dalsze wybory, otrzym ał 
Juliusz Silbigcr 20 głosów na 34 glosujących i 
został wybrany wiceburmistrzem miasLa T arno­
wa. 2 głosy padły na dra Goldhammcru 2 na 
Kupferbcrga, 10 kartek było czystych. Asesora­
m i wybrano ponownie Janusza Ry puszy ń..kiego, 
22 glosami Józefa Szuberta 26 glosami i dra 
Zbiegniewicza 28 głosami. W miejsce Jul. Silhi- 
gera wybrano asesorem dra Hermana Mul/a. 
Do zastępowania burm istrza na wypadek prze­
szkody wiceburmistrza zamianowano d .a  Zbie­
gniewicza 27-ma głosam:

W centrali telefonów
(HB.) Długa, wązka, trochę ciemnawa 

sala, pełna stuku, łoskotu i pomieszanego roz- 
gwaru głosów ludzkich .. koniecych. Powietrze 
tak gęste i zepsute, że tylko z oporem do p!uc 
się wciska, przepojone przykrą wonią lysolu, 
która w’ pierwszej chwili przypomina szpital. 
Tylko że tam  sale słoneczne, przestronne, ciche, 
i aż lśniące od czystości, a tu...

Pokoj dość duży, przedzielony w kierun­
ku podłużnym na dwie części, z których jedna 
tworzy ponury, jakby podziemny korytarz, a w 
drugiej, na wzniesieniu oloczonein żelazną ba­
lustradą siedzi przed nowemi szafkami cichy 
szereg młodych przeważnie dziewcząt — telefo­
nistek. Jesteśmy bowiem w centrali telefonów. 
Jesteśmy u samego źródła „rozmów przerwa­
nych14, nieuskutecznionych lub fałszywych po­
łączeń, i innych kataklizmów, które nam co- 
dzień tak bardzo życie zatruwają.

Pokój, w którym się znajdujem y, jest Lo 
t. zw. pierwsza centrala, która obsługuje nu- 
m era od 1—1099. Stuży do tego 17 aparatów 
archaicznej konstrukcyi, z których każdy ma 
70 numerów abonentów wołających. Oprócz 
tego znajduje się przy każdy in aparacie 10 po­
łączeń z II centralą i z pięcioma aparatam i to ­
warzyskimi. Połączenia dokonywa się za pom o­
cą metalowych kołków z drutam i, których 
przy każdym aparacie znajduje się dziesięć par. 
W  chwali, gdy abonent dzwoni, spada w cen­
tra li odpowiednia klapka z numerem, poczem 
telefonistka łączy z abonentem  wołanym, o ile 
ten jest wolny.

Numeru abonentów w ołanych rozmiesz­
czone są w ten sposób, że każda telefonistka 
ma wszystkich abonentów od 1— 1099 po czę­
ści na swym własnym aparacie, po części na 
dwóch najbliższych aparatach sąsiednich po le­
wej i po prawej ręce. Niunera z drugiej cen­
trali, jakoież num era aparaiów towarzyskich 
są tu  oznaczone odpowiednimi kolorami. Jeżeli
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a to: Bielizna dv. .laegeru, spodnio
damskie „Reform”, oraz wszelkie wy­

roby włóczkowe! pledy damskie.



Nr. 410, jGazeta Wieczorna* z dnia 2, grudnia 1911. Str. 9.

więc abonent, mający n. p. num er 155, chce 
połączyć się z jednym z tych numerów, to musi 
się najpierw , za pośrednictwem pierwszej cen­
trali połączyć z drugą, względnie z telefonem 
towarzyskim, i dopiero tam , powtórzywszy nu­
m er wołany, otrzymuje żądane połączenie. Je­
żeli abonent, mający num er wyższy, niż 1099 
pragnie się połączyć z numerem niższym, to 
uskutecznia się to zapom ocą apara tu  nr. 17, 
gdzie wskutek tego koncentruje się ruch naj­
większy, tak, że telefonistka, obsługująca ten 
aparat, nie może po.iołać pracy i dość prędko 
czynić zadość wszystkim żądaniom.

Jeżeli ktoś życzy sobie połączenia z linią 
międzymiastową, lub z oddziałem nadawania 
i odbierania telegramów, to służą do tego ró­
wnież w I. centrali się znajdujące aparat}7 nr. 
1, względnie 20. Telefonistka, obsługująca nu ­
mer wołającego abonenta, woła przez całą salę 
do telefonistki, pracującej przy aparacie nr. 1. 
względnie 20, że ten a ten num er chce mówić 
n. p. z W iedniem, lub nadać telegram n. p. do 
Czerniowiec. Numer i miejscowość notuje się, 
poczt-m po kolei kom unikuje je się linii mię­
dzymiastowej, względnie oddziałowi telegramów

Wszystkie te czynności nie odbywają się 
bez szmeru. Już samo spadanie klapek, a spa­
da ich na każdym aparacie czasem kilkanaś­
cie, a nawet kilKaJziesiąt równocześnie, powo­
duje coś w rodzaju lekkiego turkotu. Do tego 
hzeba jeszcze dodać zamykanie otwarlych kla­
pek, pukanie kołkiem metalowTym o blaszkę 
nad numerem, celem przekonania się czy linia 
wolna, łączenie i przerywanie, przyczem prawne 
zawsze wskutek pospiechu kołek wypada ze 
stukiem z otworu, wreszcie przyciszone lecz nie­
ustanne „hallok, ha lloh“, „łączę", „zajęty", te­
lefonistek, napełniają szczupłą stosunkowo salę 
takim rozgwarem, że człowiek, nie przyw7ykły 
do tego wszystkiego czuje się w' pierwszej chw i­
li oszołomiony. A jednak telefonistki muszą tu 
wj trwać przez 6 godzin, tak długo bowiem 
trw a służba normalnie. Tylko przy aparcie 17, 
gdzie, jak już wspomniano wyżej, ruch jest naj­
większy, skrócono czas służby do 1 godziny 
Nic też dziwnego, że przy szczupłości personalu 
i przy niezmiernym nawale pracy (dokonuje 
się u nas obecnie przeciętnie 50.000 połączeń 
miastowych a 800 międzymiastowych dziennie), 
panienki, zajęte przy telefonie opłacają służbę 
wlasnem swem zdrowiem. Omdleuia zdarzają 
się codziennie, a niedawno tem a jedna z pań 
dostała tak silnego ataku nerwowego, że przez 
kilka godzin lekarze usiłowali napróżno dopro­
wadzić ją do przytomności.

Fakty te mówią same za siebie, a są chy­
ba dosyć dosadne, by wywołać odpowiednią 
akeye w kierunk i poprawy istniejących sto­
sunków. Niestety poprawy radykalnej nic prędko 
spodziewać się można. Dopiero bowiem w roku 
1913 mają ( ma j ą l )  być usunięte z lwowskiej 
centrali stare, wymagające ustawicznej napra­
wy rupiecie, które się tu łaskawego clileba do­
sługują, aby wreszcie spocząć na jakimśjstrychu, 
albo, o zgrozo! uszczęśliwić jaką prowincyonal- 
ną stacyę. My zaś m am y dostać wyjątkowo 
nowe aparaty systemu t. zw. centralnego, t j. 
takie same, jakie znajdują się w Tryeście. Apa­
raty automatyczne, jak  nas inform ują, zapro­
wadzono w Krakowie i Gracu tylko na próbę, 
opłacają się one bowiem dopiero wówczas, je­
żeli do sieci przystępuje najmniej 10.000 abo­
nentów My zatem o takich aparatach długo 
jeszcze marzyć nie będziemy mogli. Chyba na­
sze wnuki...

Należy jeszcze słów kilka powiedzieć o per- 
nonalu technicznym, którem u poruczoną jest

kontrola i napraw a aparatów w użyciu ftry- 
watnem będących.

Składa się on z około 30 ludzi zupełnie 
nieukwalifikowanych i na rzeczy się nie znają­
cych, którzy prędzej mogą zaszkodzić aparato­
wi, niż go naprawić. Doświadczył tego z pew­
nością na własnej skórze każdy, kto raz zwró­
cił sic do centrali z żądaniem przysłania me­
chanika.

Kwestya telefonów wzbudza obecnie ogól­
ne zainteresowanie. Jest to objaw bardzo po­
myślny, gdyż gdzie żadne środki nie pomogą, 
tam. niechySnie pomoże opinia publiczna, (któ­
ra jest rodzaju żeńskiego) i z pewnością wyko- 
lata u czynników odnośnych urządzenie sieci i 
centrali, odpowiadające potrzebom stolicy kraju.

z  muzyki.
Opera.

Wznowienie *l,1Cavallerii“ i „Pajaców" — 
idących u nas zwykle w parze — dało dwu 
artystom , którzy zeszłego roku stawiali pieiw- 
sze kroki na naszej scenie, sposobność ponow­
nego przedstawienia się lwowskiej publiczności 
po uzupełnieniu swych studyów. Z góry stwier­
dzić mogę, że obydwa występy wypadły korzy­
stnie, szczególnie Manna w Pajacach. Żałuję, że 
wysłuchać mogłem tylko pierwszego aktu tej 
opery, ala bohatera jej zresztą decydującego. 
Piękny, barw ny a pełny głos p. Manna brzm iał 
doskonale, nim  też zyskuje sobie młody artysta 
z miejsca słuchaczy. Ale wiadomo, że sam ma- 
teryał śpiewacki, chociaż jest rzeczą najważniej­
szą, zupełnego sukcesu jeszcze zdobyćby m u nie 
zdołał. O ile wnosić mogłem z aktu pierwszego, 
zwłaszcza z końcowej jego aryi {„Riai Pagliac- 
cio“), p. Mann włada nim umiejętnie a swo­
bodnie. Słuchając go, nie odczuwa się nigdzie, 
nawet w tonach wysoKich żadnego wysiłku 
śpiewaka: przechodzenie z poszczególnych reje­
strów w najbliższe jest gładkie, cały sposób po­
dania rzeczy smaczny i sympatyczny.

Bardzo wielką zaletę p. Manna upatruję 
we wyraźnej wymowie tekstu. Przy obecnym 
kierunku opery — także włoskiej — jest to 
wymóg pierwszorzędny.

Pod tym względem odbijała bardzo od p. 
Manna partnerka jego, p. Makusz-Siebauerowa 
jako  Nedda. Partyę swą śpiewała — mogę za­
wsze mówić tylko o akcie pierwszym — nie­
zbyt wielkim, ale dźwięcznym grosem, wyglą­
dała również bardzo ujmująco. Ale z tego, co 
śpiewała, nie mogłem zrozumieć ani słowa. 
Razi to nawet w rzeczy tak  znanej, jak Pa­
jace.

Bardzo dobrym Tonicm był p Okoński, 
to też słuszne zbierał oklaski za prolog. Nato­
m iast zupełnie niewystarczającym tak w grze 
jak  i w śpiewie był Silvio p Millera.

Debiut p. Mojseowieżowej (bo sądzę, że 
pomimo jednorazowego występu jej w zeszłym 
roku, można obecny nazwać jeszcz debiutem) 
w roli Santuzzy pozwolił nam poznać głos jej 
co do dźwięku Bardzo ładny, ale nie we wszy­
stkich pozycyacb dla większej sceny operowej 
wystarczający. Średnica, zwłaszcza zaś rejestr 
dolny, są nieco słabe. P. Mojseowiczowa śpie­
wa m uzykalnie, przedewszystkiem zaś nieska­
zitelnie czysto, atoli w miejscach dram ały- 
cznych nie dość — myślę to nie pod wzglę­
dem gry, lecz czysto śpiewackim — nie dość 
energicznie.

Nie należy wszakże zapominać, że partya 
Santuzzy jest pod tym względem o tyle wy­

jątkowo trudua, iż nie daje możności „wśpiewa- 
nia się", Tu trzeba wpaść odrazu całą siłą: :m 
namiętniej, im gwałLowniej, tern lepiej. A to  
nie jest dane każdemu głosowi i talentowi.

Turridein był p. Dobosz. Głos to może 
trochę za biały, nie zbyt metaliczny, ale wcale 
donośny i wyrównany. Przytem posiada p. Do­
bosz widocznie dobry słuch i jest wogóle m u­
zykalny. Szkoda więc w każdym razie, że wy­
sługiwać się musi w operetce, co nie może po­
zostać bez wpływu na artystyczną jego kulturę 
i w grze i w śpiewie.

Dziwna rzecz, że nawet w operach tak u  
nas ogranych, jak  „Cavalieria“ i „Pajace“ , 
chóry potrafiły się jednakże „sypać“ od czasu 
do czasu. n. n.

H D E Z t Ł M I Ć .
Artykuły i notatki w tym  dziale zam ieszczone nie pocho­

dzą od Redakcyi.

C flS IJ iO  DE PAlśfIS
P ro g ra m 1 od 16. lis to p a d a  do  1. g ru u n ia :

Michajłowa: ros3'jskie piosnki. — Ena Addin, artystka re­
produkcyjna. -  Schotter: akt m uzyczny. — Marya Bal- 
four: pieśni i tańce — Duet Edisonów: m iędzynarodowe  
transformacye. — Chitta Dolores i Butnei najw spanialszy  
duet apaszów. — D eltan.so i jego tenor: śpiew acy o gło­
sie  ekscentrycznym . — Curt Speyer,hum orystka. — Frieda  
Halben, w iedeńska artystka reprodukcyjna. — Kamil Preis­
ner, były artysta teatru miejskiego. — Stollowa gwiazda  
Bułgaryi. — Piękna Serenas, oryginalna hiszpańska tan­
cerka. — Day and Knight: m iędzynarodowe tańce. —
Rachme, tancerza ze W schodu. — Irena \ is e n ta i,  węgier- 
sko-nicm iecka subretka. -- Czesio, najm niejszy polski hum o­
rysta. 1085

rób usznych iłr. Teofil Zalewski
ord. w  chor uszów , nosa, gardła i krtań od 12 — 1 i od  
3 — 5 ul. Sykstuska 49 (naprz. kościoła św. Maryi Magd.) 68S

Dr. Wilhelm Lauterstein
po specyalnych studyach w Berlinie, Lwowie i Wiedniu 
ord. w chor. wenerycznych, skórny eh i kosmetyce lekarskiej

ul. Pańska 1. 6, parter. 797

(( Scenka literacko-artystyczna przy ul. Ko 
pernika 3. pod handlem  W P. A. Szkowrona  
przedstaw ienia codziennie, z w yjątkiem  

poniedziałków i piątków. Program  ściśle fam ilijny i w e­
soły7. Początek o godz. 8 m in. 30 w iecz. 1530

„ 1

#
&  1

FRATłCISZCK

zeizeR
FABRYKA: 

ul TKACKA 
L. 23. Lwów SKŁADY: 

PASAŻ 
MiKOLASZA

STAC1A KOLEI ELEKTR. H. Z,

Zabawki potaniały! W l? ® 'g M w,, , ,  a . i, idobilc I naKieiama ni,,Wybór Olbrzymi!! mminczytaniaśDbal.
Tylko w Magazynie

S llllll  L ltll
LinoaD, plac maryachi liczba 7.

we Lwowie i i czasowe] ziDiaoy
sprzedaje zapasy tow arów.  |  a  m  sprzedaje zapasy tow arów  1709

l-\y l i 0 K 6Ł p0 2nacznie zniżonych cenach.
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EKCMOmiSTH
Fcizia, jiia f; telefon.

(L. M ). W ydana niedawno ^rzez sekcyę 
pocztową m inisterstwa hand lu  statystyka jest 
w oLecnej właśnie chwili z tego względu b a r­
dzo ciekawą, ponieważ kraj nasz w bieżącym 
i przyszłym roku zamierzą zabrać się do zre­
alizowania na wielką skalę swych słusznych na 
tem  pom  żąuań wobec rządu. Dla porównania 
z naszym krajem przytoczymy przeważnie tylko 
cyfry odnoszące się do Czech i Austryi Dolnej, 
przyczem zauważamy, że oLraz naszego kraju 
do krajów wyżej wymienionych ma się w sze­
rokich zarysach, jak 8 : 5 : 2 ,  zaś zaludnienie 
jak  8 : 6.7 : 3.5.

Już na wstępie statystyki występuje wy­
raźnie upośledzenie naszego kraju pod wzglę­
dem liczby urzędów pocztowych. W  roku 1910 
m iała  ich Galicya 1006, Czechy 1755, a cztery 
razy mniejsza od Galicyi Auslrya Dorna 782.

Jeszcze silniejsze upośledzenie naszego kra­
ju  widoczne jest wr stosunku procentowym. Pod­
czas gdy w Austryi dolnej przypada jeden urząd 
a a  22 km2, w Czechach na 25 km2, musi on 
u  nas wystarczyć n a  54 kin2 obszaru 1 Jedynie 
Dalmacya pozostaje w tyle za nami (60 km2), 
ale tylko pozornie, bo znowuż tam  jeden urząd 
pocztowy obsługuje 3.046 osób, w Galicyi zaś 
przypada nań 5.514 mieszkańców.

Wobec takiego stanu cyfr powinna być 
spraw a podwyższenia liczby urzędów poczto­
wych u nas w kraju traktow aną na pierwTszem 
miejscu. Rząd sam uznał potrzebę zmiany sto­
sunków jeszcze przed kilkom a laty i dlatego 
zobowiązał się wtedy wobec Koła polskiego do 
corocznego kreowania w Galicyi 50 nowych 
urzędów pocztowych i składnic. Niestety, obie­
tn ica ta, jak wiele innych pozostała na papie­
rze, czas byłby zatem najwyższy przypomnieć 
się znowu rządowi.

W  związku z urzędami pocztovn’mi na­
leży też wspomnieć o poczcie wozowej. W prost 
wierzyć się nie chce, że na 119 będących obe­
cnie w ruchu państwowych i pryw atnych au­
tomobilów poczto wych, kursuje w Galicyi i to 
dopiero od lipca b. r. tylko j e d e n  a u t o m o ­
b i l  na przestrzeni Rzeszów-Sokołów. Myliłby 
się również każdy, ktoby sądził, ze Galicya jest 
za to więcej wyposażona w dyliżanse konne. 
Mimo ogromnego, prawie 2 razy tak wielkiego 
obszaru, jak  Czechy, przeznaczono dla Galicyi 
ledwie taką samą liczbę (1990) konnych wehi­
kułów.

* &Przyznać wprawdzie należy, że ruch u nas
jest stosunkowo słaby. Na ogólną ilość posyłek 
listowych w Austryi w ruchu wewnętrznym 
i zewnętrznym brała  Galicya w r. 1910 udział 
z kwotą 194 milionów sztuk, podczas gdy cy­
fra ta w Czechach wynosiła 473 milionów, zaś 
w  Austryi dolnej (dzięki Wiedniowi) 538 m i­
lionów sztuk. Podobnie ma się rzecz i z pocztą 
pakunkow ą. Mimo tyeh m ałych cyfr statysty­
cznych przynosi Galicya jednak skarbowi pań- 
s,t\7a wcale ładny dochód, a zatem już z tego 
względu należy się krajowi troskliwsze trak to­
wanie. Zresztą do sprawy tej jeszcze powró­
cimy.

A teraz spraw a t e l e g r a f u .  Mimo ogrom­
nych lozmiarów naszego kraju wynosi u  nas 
ogólna długość linii telegraficznych 8 907 km., 
podczas gdy w Czechach liczy ona 10.847, zaś 
w małej Austryi Dolnej 5.312 km. Okropnie 
wprost przedstawiają się cytry, tyczące się licz­
by urzędów telegraficznych. Podczas gdy w 
Czechach jest urzędów takich 1.147, w Austryi 
Dolnej 650, liczy ich G a l i c y a  t y l k o  501.

Pod względem telegrafu stoi Galicya daleko w 
tyle poza wszystkimi innym i krajam i Austryi. 
W  Galicyi wypada jeden urząd telegraficzny na 
89 km .2 i m a do obsłużenia 9.095 mieszkań­
ców., gdy natom iast w Czechach wynoszą te 
cyfry 27 km .2 i 3.624 mieszkańców. Nawet w 
Dalmacyi wykazuje statystyka jeden urząd na 
77 km .2 i 3.891 osób.

Na tak zwaną p o c z t ę  p n e u m a t y ­
c z n ą ,  istniejącą ku ogromnej wygodzie publi­
czności w W iedniu, Pradze i Karlsbadzie będą 
m usiały nasze m iasta długo jeszcze czekać.

Wreszcie t e l e f o n .  Dział ten najsm utniej­
szy może przedstawia obraz, liość sieci telefo­
nicznych w Austryi Dolnej (ma się tu na myśli 
miasta) wynosi 149 z długością 272.133 km., w 
Czechach 198 z 41.700 km., w G a l i c y i  82 z 
12.492 k m. Długość linii międzymiastowych 
wynosi w Czechach 3.354 km., w Austryi Dol­
nej 1.881, w G a l i c y i  ledwo 1.974 k m. Je­
szcze gorzej kształtuje się ten stósunek, jeśli się 
weźmie pod uwagę ogólną długość drutów na 
jednej linii prowadzonych. W tym  wypadku 
Galicya znajduje się w przeszło 2 razy gorszeni 
położeniu od zestawianych krajów. Nie dziw 
więc, że nasze linie są tak  przeciążone i że cza­
sem trzeba godzinami czekać na międzymiasto­
wy rozmowy. Na zakończenie tego ustępu trze­
ba jeszcze dodać, że kiedy w Austryi Dolnej 
liczy się 50.000 pryw atnych aparatów  telefoni­
cznych, w Czechach 23.237, wygląda u nas ta 
cyfra : 7.362,

W obec tych cyfr trudno się dziwić, że 
i liczba zajętych u nas urzędników' pocztowych 
stoi w rażącej sprzeczności z wielkością i za­
ludnieniem  naszego kraju. Prawie każdy urząd 
pocztowy w Galicyi pozoslawia pod tym wzglę­
dem wiele do życzenia, nie chcemy jednak cy­
fram i czytelników' nas ych dłużej nużyć.

Mimowoli nasuwa się pytanie, jakie właści­
wie są powody tego, tak karygodnego, zaniedba­
nia naszego kraju przez władze centralne? Do­
tąd zawsze odpowiadał rząd na wszelkie inter- 
pelacye, petyc/e i interweneye argum entem , że 
w kraj nasz i tak za wiele się wkłada i że in- 
westycye nie stoją w żadnym stosunku z osią- 
guiętemi dochodami. A jednak, jeden rzut oka 
na  odnośne taDele, wykonane przez ten sam 
rząd, zadaje kłam temu twierdzeniu, Wedle sta­
tystyki z r. 1910 przyniosła Galicya w tym ro­
ku 18,359.308 k o r o n  p r z y c n o d u .  podczas 
gdy suma wydatków wynosiła w tym czasie 
16,493.878 k o r o n .  Osiągnięty zatem z y s k  
przedstawia, jak  na nasze stosunki, pokaźną 
cyfrę 1.866.430 k o r o n .

Nawet takie kraje, jak  Austrya Górna, fi­
gurują z deficytem 300.000 koron, a w Dalma­
cyi, która pod niejednym względem — jak wy­
żej wspomnieliśmy — większą się cieszy od nas 
opieką rządu, wynosi deficyt przeszło milion 
koron. Zysk, jaki przynosi Galicya, jeszcze na 
większą zasługuje uwagę przez to, że ogólna nad­
wyżka, osiągnięta przez zarząd pocztowy w tym 
roku wynosi tylko 21js m iliona, a w roku ze­
szłym zam knął zarząd pocztowy kasę nawet 
z deficytem 8 milionowym

Stanowisko nasze zatem jest jasne. Galicya 
nie jest krajem dla zarządu pocztowego pasywnym 
i rząd traci obecnie z rąk uołychczaso\vy — 
fałszywy, jak  widzimy — argum ent. Rzeczą po­
wołanych czynników zatem jest wyzyskać obe­
cną sytuacyę możliwie najsilniej, zwłaszcza, że 
rząd i na innej drodze zdaje się być skłonnym  
do wielkiej polityki inwestycyjnej.

'Lw ów , dnia 2. grudnia 1911.

Lwowski Związek wyrównaczy we Lwo­
wie donosi n a m .

Podaże weksli, czeków, przekazów i fak tu r:

1910: 1911:
Dnia 24./11 598735 K 10 h 1,181.269 K 04 h

4 25./11 1,911.846 „ 12 „ 1.451.555 „ 07 *
, 26./11 2,025.672 „ 41 ,  (niedziela)
„ 27./11 (niedziela) 2,879.411 „ 48 „
„ 28./11 1,941.408 „ 41 „ 2,445.114 „ 95 „
„ 29./11 1 5o9.263 „ 27 „ 1,990.436 „ 90 „
„ 30,/H 5,149.689 . 28 „ 6,083.543 „ 71 „

Razem 13,186.614 K 59 h 16,031.331 K 15 h.
Ogólna suma podaży od 2. stycznia 1911 

wynosi 546,744.120 K 32 h i wykazuje w po­
równaniu z sumą 476,376.694 K 43 h podaży 
wr tvm samym czasie poprzedniego roku przy­
rost” 70,367.425 K 89 h.

Dostawy kuśnierskie. Z W iednia piszą 
nam: Krajowemu Związkowi przemysłowemu 
utlało się uzyskać dostawy kuśnierskie dla dy- 
rekcyi kolejowej wiedeńskiej. Uzyskanie tych 
dostaw to bardzo poważny sukces dla Związku, 
gdyż tym sposobem zapoznamy obcych z jako­
ścią wyrobów naszego przemysłu kuśnierskiego.

Sprawozdanie giełdowe i towarowe
Zboże.

S p raw o zd an ie  ta rg o w e Izby kup ieck ie! w e L w rf f la  
Lwów, dnia 2 grudnia 1911. DziS notujdmy tĄ  

kg, netto parłtas Lwów, 1-ez -kjyzy Waluta koronowa.
Pszenica p ilm i 11*75, do 12*—. Żyto prima 9-25 

do 9*50. Jęczmień prima 8*60, do 9* —. Owies pański p ri­
ma 9*00, do 9-25. Knkorndza prima —' —, do —• Rze­
pak zimowy 15*—, do 15*25. Siemię liuana —•—, do  
— . Siemię 1 :onopne —*—, do —•—. Tymotka —■—, d o 
— . ] ioniezyna eK i -  >ui prima 75*—, do 80*—. Koni­
czyna biała prlmr 96 —, do 100*—. A l./i płaski —.—
ir  —*—, okrągły — , d o  . Groch do gotowania
Wiktoiya 12*—, do 13*—, zielony 13*—, do 14*—. Grocli 
pastewny —•■—, do — . ooblk koński 8*—f do S*li 
Wyku 8*50, dc 9*—. utręoy pszenne — *—, do — — 
jytne — , do —. — Chmiel — *—, do — ■—.

K o n ty n ­
g en t

N a d - 
k o n ty n ­

g e n t  |
0(1 GO o ! •0

— • — — ■ —

59-25 60-50 .9-50 40-50

s p i r y t u s  wirowy be* po- 
datku i h*.z kosztów ekspedy­
cyjnych ...................................   .
loco stacyr paiitas Haslatyn .
loco atacye parita^ Tarnopol .
loco stacyb paritas Sokal . . .
Z dostawą i oddaniem loco ra-

f ta e ry e  l w ó w ........................
Ceny spirytust za lO.OUll iitr 

procent« .

Zboże.
S praw ozdan iu  ta rg o w e B anka ro tn ic ieg o  

we Lwowie.
Lwów dnia 1 g r u d n ia  1911. Dziś notujemy aa 59 

kg . loco l w ó w . Waluta koronowa. Pszonlct gotowa od 
11*80 do 12*—, Żyto gotowe 9*50 do 9*70. Owies obrc- 
esnj gotowy 7'90 do 8*t0. Jęezmień paktewny 7*89 do 
8*50. Jęczmień browarniany 8*50 do 10*00. Groch do go 
Urwania 10*— do 14*—. Wyka 10*50 do 11.—. Koniczyna 
czerwona 80*— do 90*—. Koniczyna biała 100*— do 
115*—. Koniczyna szwedzka 75*— do 85*—. Tymotka 
6 5 -  do 75*—,

jaja
Sprawozdanir Galicyjskiej Spółki zbytu ja j i drobiu w e  
Lwowie, ul. S łow ack iego  16. Tel. 1530, adres telcgr.

„Ovi’m*.
P ierw szy, jakkolw iek lekki m róz nie pozostał bez  

w pływ u na ogolnę teudencyę targu jąi i w yw oła ł pewną  
zwyżkęj uspraw ied liw ioną zresztą w zm ocnionym  popytem  
z Niem iec, wskutek zbliżającego się zapotrzebow ania św ią­
tecznego.

Popyt jednakow oż istn ieje w yłączn ie za jakuściam i 
pierw szorzędnem u podczas gdy lichsze jakoteż jaja kon­
serw ow ane są zupełnie zaniedbane.

Berlin ofiarował przy żyw ym  popycie M. 4*'i5 do 
4*70, Lipsk i Drezno M. 4*60 do <1*65, Hamburg M. 4*;>0, 
prow iucye nadrcóskie M. 74 — 75 za 1000 sztuk, Szwaj- 
carya Fr. 130 za skrzynię z dostawą na m iejsce.

W kraju płacono w Podw ołoczyskach Rb. T 7 l\  w  
H usiatynie i Now osielicy Rb. 1*72—1*74, w  Z łoczow ie i 
Tarnopolu K 4 7 0 —4 8 0 .

W e Lw ow ie sprzedaje Galie. Spółka św ieże jaja po 
9 hal. za sztukę w m iejskich sklepach aprowizacyjnycb.

W ie lk i  m y b d r  H fó a lc n re , k a s e te k  z  k o m p le m e n t; p r z y p o ra m i do guPenlsr, 
o ra z  k a s e te k  z  a p a ra ta m i d o  g o le n ia  1 n'-~r ~ p o le c a  Giriu?

JHH LHURIIK, Lwńui, ni. Halirita 6.
Telegram! Już została otwarta we Lwowie przy 

ul. Gródeckiej I. 69, z wykwintnym  
komfortem urządzona

in  i ren
pod nazwą „ R i v i o r a , ‘

Przystanek kolei elektrycznej. Koncert 
codziennie. — W niedzielę i św ięta  

popołudniu. 1713

om * Wstęp wolny.
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I m a h s a  K«sefa
L w ó w , n i. J a g ie llo ń s k a  I .  2 0 -2 2 .

po długoletniej praktyce miejscowej 
i za granicą wykonuje korony, m o­
stki, sztuczne zęby w  złocie i kau­
czuku bez podniebienia po cenach  
um iarkow anych . Roboty załatw ia  
sic. w jednym  dniu. 1714

Zgub ił się m ały. b ia ły  szpic 
z żółtaw em i uszkam i, u  

szyi halsztuk, do którego na 
sznurku przym ocow any był 
dzwonek. Zowie się  „Amor“. 
Znalazca raczy się zwrócić 
d o p . .iózefa W echslera, Zielo­
na 20, gdzie otrzym a stoso­
w ną nagrodę. 3202

Prauinik, S a r ,’
i.nakom ity filolog klasyczny, 
obejm ie obow iązki nauczycie­
la dom ow ego za skromnem  
w ynagrodzeniem . Łaskawe 
zgłoszenia pod „Filolog11 006 
Lwów, głów na poczta. 3201

M Żywane sztuczne zęby, 
precyoza, także zasta­

w ione, kupuje po najw yższych  
cenach STRAUCH, Jubiler, 
Lwów, Karola Ludwika 20.

3293

Lokal na restauracyę lub 
skład wódek i inne różne 

lokale sklepowe koło Rynku 
zaraz Jo wynajęcia. Zgłosze­
nia Lwów, fach pocztow y 21.

Zdolny architekt
dla w iększego biura archite­
ktonicznego poszukiwany. —  
W ym agana bezwarunkowa  
biegłość i sam odzielność w  
rozw iązyw aniu rzutów oraz 
architekturze zewnętrznej i 
wewnętrznej. Reflektuje się 
ty lko na pierw szorzędne siły. 
Lasuawe zgłoszenia pod ,Ar- 
ch itek t“ do biura dzienników  
Buchstaba w e Lwowie. 3287

Fabryka m usztardy w Zamar- 
stynow ie do wynajęcia. — 

W iadom ość: Ign. Tauber biu­
ro hurtownej sprzedaży w ę­
gla kam iennego i koksu. Lwów, 
ul. Rzeżnieka 11. 3279

Słu ch acz  politechniki udzie­
la lekcy: m atem atyki i geo­

m etry! wykreśincj. Zgłoszenia: 
Lw ów , poste restante. W eso­
łowski. 3286

Ulokuję
500.000 Koron częściam i na 
Iwowskisj hipotece. „XI. hr. 
K om orowska1' restante Lwów  

3289

I ( lo k u je  200,000 K na hipo- 
IP tekach. W iadom ość w kan- 
celaryi adw. dr. Silbersteina, 
Lwów, ul. Karola Ludwika 31.

3276

Panna katoliczka, piszą­
ca na m aszynie, 

mająca piękne ręczne p i­
smo, włada w  słow ie i pi­
śm ie także językiem  ruskim  
z rutyną biurową poszukuje 
posady' Zgłoszenia pod Z. S, 
poste restante, za okazaniem  
kw itu . 3285

Poszukuję
3 0 -4 0 0 0 0  K o r o n  II. loco 
na hipotekę po Banku krajo­
wym  w  centrum  „Pozycya 
prim a11 fach 64 Lwów. 3290

C b l i S f ł U  '■ w ystaw am i 
< f c S .K lK |J j  k o r z y s t n i e  

położone, Leona Sapiehy 3 
(obuk żaudarm eryi). 3283

Komu zale;?y na pięknych 
bujnych włosach — nie­
chaj stale używa wypróbo­
wany aseptyczny proszek 

do zmywania włosów
„ S  as u  m “

Pakiet 23 h. 1642 
Wszędzie do nabycia.

Towarzystwo akcyjne

wn Lwowie, ui. W s i ą  17.
pod patron atem  c. k. 
uprz. austr. Ł iindcrbanku

H o w O S k i  ’& & & & & & & & &  f 1 11  .......

Da GWiazdkęP -  •1 Tf " Kr 1 ‘‘™-
FIGURY terakotowe.
FIGURKI porcelanowe  

„Nippes“.
FLAKONY na kwiaty.
G AR NITURY do pisa­

nia szklane. ;
GARNITURY do pisania; 

m e a lo w e .
Z F G A L Y  metalowo.
GARNITURY toaletowe.

„ do likieru, 
dokompotu.

S E R W IS Y  porcelanowe  
, to io w e .

S E R W IS Y  porcelanowe  
do herbaty,

S E R W IS Y  poruelanowe  
do kawy,

S E R W IS Y  szklane sto­
łowe.

Poieta Dom towarowy
U l i  LEWICKI
właśc. JakÓD i A leksander 

Lewiccy
c. k. dostawcy' nadworni

M m .  plac Mariacki 10.
(we własnej kam ienicy).

1697

IIOTIMt
pierwszorzędnej fabryki

P o lz e r a  i S p ó łk i
11707 poleca najtaniej

CARO i JELLINEK
ul. K ościuszk i 22.

Dla reklamy!
i Kto nadeszle jedną koronę o- 
trzyma opłatnie parę prawnie  
chronionych prawidełek sprę­
żynowych, które utrzym ują
obuwie zawsze jak nowe. 

jSchlechter, L w ów , Hetmań- 
f ska 6. ;s?,3R

„ORIENT1
Galicyjski dom eksporto­
w y  dla wy'wozu w yrobów  
przem ysłr domowego we 
L wow ie, Zyblikiew ieza 7, 
pośredniczy' w  w yw ozie  
w szelk ich  produktów' prze­
m ysłu dom owego, m iano­
wicie: w yrobów  ze słom y, 
szuwaru, drzewa, skóry', 
i t. p. kupuje również na 
w łasny rachunek. 3282

Z  ta k te m  n ie b e z -  
p ie c z c i is t r o e i i i !
dla siebie samego, podcina  
każdy „G a łąź  p rzem ysłu  
k ra jo w e g o " , kto udaje się 
poza kraj i. pom inięciem  firmy:

Jan Schumann
Lwów, Pańska 23^15.
przy zakupnie: nacz ń ku-l
chennych, pieców i 1 chen  
oszczędnościow ych, m 1 1 i , j  
pralni, narzędzi dla ręk o l.ic l-j  
ników, m ebli żelazny-ch i t  p.

Magazyny obecnie w dalszym  
ciągu pow iększone zajmują

2 4 0 0  m 2
powierzchni.

1610

o o o o o o o

od 20 koron  
począwszy na 
XVypłata do 5000 kor. bez 
w ypow iedzenia — podatek  
rentowy opłaca Bank z 
w łasnych  funduszów.

Wkaij forze ulymiany
Kupno i sprzedaż papierów, 
w alut i monet. — W ypłata  
kuponów' -  Zlecenia gieł­
dowe. Bezpłatne przeglą­
danie losów . — Przekazy' 
na m iejsca kąpielowe i 
:: m iasta całego św iata. ::

Godziny kaseweod 9— 1 i od 3— 5.

HELDOLANA
św iatow ej sławy' m ydło pięk 
ności. Zupełn ie n ieszkod li 
we, — Usuwa w szelkie p ieg i,.
zm a rsz c z k i, p ry sz c z e , p la­
my, i t. d. i nadaje cerze 
św ieżość, gładkość. Cena za 
puszkę z opisem  I\ 1 50 Do 
nabycia we w szystkich  apte-j 
kachi droguery'ach. Składy wci 
Lw ow ie w  aptekach Z. Ru-i 
ckera, H. Blumenfelda, J. Pi-, 
nelesa, K. Diilla i E. Jezier-| 
skiego, oraz w drogucryach : 
P. Mikolascha, J. Rechenać  
i H. Griinspanna. Gródecka 23.

115S

M ii  Janowski
Pierwsza janiiwska miodosytnia

5. BLftTTfl
w Janowie k. Lwowa

założona w  r. 1850.
Poleca swoje znakom ite miody  
jasne i ciemne, oraz czysty  
wosk pszczelny. Specyalność: 
stary' m iód a la Malaga. 936 

W szędzie do nabycia.

P ięk n e  i  dobre
Kołdry wełniane, Mate- 
:: race, Pierze gęsie, ::
Poduszki, Ł óżka sk ład an e , 
K om pletn e  wypraw y ślubne  

Najtaniej poleca

mHGH2.rH POŚCIELI
W. Iżyckiego

Lwów, K opern ik a  3. 
Cenniki gratis. 1311

w p ięknej sa li Galie.
T  ow arz. M uzycznego

CHORHóiCZYZNH 7.
w  sobotę 2. i n ied z ie lę  
3-go  gru d n ia  w sp a n ia łe  

p rzed staw ien ia .
1. Malownicze zdjęcie (z 

natury).
2. Kłopot z m ucham i (kro- 

tochwilu).
3. Pies oskarżycielem  (dra­

mat).
4 o 9 9
5. Ojciec i syn (dramat).
6. X\'oliurka poszuKuje za­

jęcia (krotochwila).
7. Tragcdya strejku (dra­

mat).
8. Niema to, jak nad m o­

rzem! (krotochwila).

Ceny' m iejsc: Miejsce re­
zerw ow ane 2 Kor., I. miej­
sce Kor. 1.50, II. m iejsce K. 
1. —, III. m iejsce K. —.50. 
PP. Studenci i dzieci pła­
cą w  sobotę za II. m iejsce  
70 hal.,za III m iejsce 30 h.

1110

Ul. Czarneckiego 1. 6.
Najstarsza i największa w kra

/. h . 'ju Hala okazyjna BRIC a BRACZapraszam do odw iedzin  taczt . ■ ■ * c* |we Lwowie, ul. Czarneckiego 6
przym usu kupna, o o o o o }„ , . ,1 J y  'Sprzedaje z wolnej ręki, bez
ł 1 i 7 r S ł 7 « a « ł 1 { 7  licvtac^  używ ane i nowe 
V *  V “ V  V <  V <  V 1 V *  V <  V ‘ m eble, pochodzące z mas

spadkowych i konkursowych, 
z licytacyi i z domów pry­
watnych. Na razie tanio do 
nabycia: 1 pianino Seyfarta, 
fortepian Heizmuna; kilka ja ­
dalń. sypialń, salonów, urza- 

jdzenia biurowe, kancelaryjne, 
[pokoje kawalerskie, szafy bi­
blioteczne, biurka, krzesła, 
lotcie, kredensy', stoły, oto­
many, soty, kanapy, lustra, 
lampy, zegary, dyw any per­
skie i starożytne, portiery, o- 
lnazy', m iedzioryty, staroży­
tności, m ebelki, porcelany’, ka­
sy ogniotrwałe, m aszyny do 
szy'cia, jak  w  ogóle w szelkie  
urządzenia dom owe po naj­
tańszych cenach. Garderoba: 
m ęska i damska.

UWAGA: Odsprzedają­
cym swoje urządzenia dom o­
we płacim y najw yższe ceny', 
załatwiam y
miany’. 1508

f i

i

Obuwie marki światowej naj­
trwalsze i najelegantsze, dla 
Pań i Panów i dzieci, tylko 

w składzie

Leopolda Haasa
Lulów, Karola Ludulika 3 i 35.

Kalosze i śniegowce petersbur­
skie po cenach fabrycznych.

I
i

GRUNWALD■  - I  H  B  B  BBS U  * 9  IBM B  B  B
99
Tomm ystuiD iDspóldzli Icze
cfla  w y r o b o m  m a s z y n o ­
w y c h  1 ś lu s a rs k ic h  r m n
HiRRYPN NHKSRHI1I, 
SIEROSZEWS KI i S-ka
W  P R Z E M Y Ś L U  ie«
poleca maszyny rolnicze, urządza 
gorzelnie, młyny i tartaki, wyciągi 
do budów (t. z w . Aufzugi), instala- 
cye w odociągowe etc .,, oraz wyko­
nywa wszelkie roboty konstrukcyjne 

artystyczne.

Spółka =  
u d z:i ałowa 
z ogr. por.

Koszlory'sami na żądanie służym y bezpłatnie.

!Do w y n a jęc ia  5 pokoi z przedpokojem, kuchnią, łazien­
ką, elektryczne ośw ietlenie. Bliższa w iadom ość w kancela- 

zam iany i wry-| l v j adw. dr. Agenora Adamowskiego, w e Lwowie, Koperni- 
ka 1, II. p. 1652

W Bnt a Brat we Lwowie,
Dl. Czaroecitiego i. 6 ,1 - i II. p

lYClLlICZRE ARIYKOłY
prawdz. gum owe paryskie, 
dyskretne zbiory tuzinor e 
K 3, 4 do 10 K. T rzy w zo­
ry' w zamkniętym, liście , 
za naoesłaniem  K 1'20 
markami. C iekaw e fo to ­
g ra f ie  paryskie 5 sztuk  
K 3. Sery a 12 szt. K 6, 8, 
10. S t  RUNDBAKIN, W ie­
deń III., Adam sgasse 15|6. 
Cennik darmo. 1571

maszyny
w szystk ich  system ów, oraz 

[pończosznicze — poleca firma
A. Malimcu
Lmóui, Walania I. 9.
W yroby trykotow e z praco­
w n i M. M iniewskiej. Cenniki 
darmo i opłatnie. 1058

„EV0E“
Środek na porosi wlosPw

Najskuteczniejszy
w świecie!

Uznany i dowodnie najpew­
niej działający preparat prze­
ciw  łysinie,w ypadaniu w łosów  
łupieży. Nawet i tan skutkuje 
„Evoe“ zadziwiająco, gdzie 

_________________ m uc środki okazały się bez­
skuteczne. „Evoe“ wzm acnia i odświeża skórę na głowie, 
wzm acnia i powoduje porost włosów. Cera jednej dużej 
llaszki, bardzo wydatnej 5 K, trzech flak. 12 K. ,,E v o c1' 
krem  cudow ny przeciw zm arszczkom , pryszczom , zajadom. 
D uży słoik 4 kor. Oryentalne m ydło piękności „E /o e“  

1 kor. — W ysyłka za pobraniem 1380

Generalny tKład Towarzyslwa „Eine“  J. BflLOG
Wiedeń 11/931 Praterstrasse 57.
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I I
nowe lub używane wy­

pożycza najtaniej

Znana o> fe ra jn  o d  la ł  S b -tn
par. inna fabryka rs& ró a ! pierników

M ili i im we l i i 1718

Abonam ent Koron 5-— 
miesięcznie.

rozszerzyła znacznie swój S k ia d  p rz y  p l.  G o łn c h o m s k ic ll 1. 5
(róg u l.  K a im ie rz iH D S k fg jJ  i urządziła  osobny dział dla 

sprzedaży drobiazgowej

Ha śn. IHifeofafa i C^cłasfSka
ogromny i wspaniały wybór najnowszych wyrobów. —  Oprócz  
własnych wyrobów są  też na składzie wyroby renomowanych  
firm wiedeńskich, francuskich i szwajcarskich, a ponieważ  
sprzedajemy wszystko hurtownie, możemy liczyć towary taniej

jak wszędzie.
Konni ip le iy  na dobrem i taniem zaSnapoSfis 

niechaj naszego shiadn p rzy płaca Gołachoro- 
sftich nie ominie. ____

Tylko za 6 koron
wysyłani 4 i pół klgr. t. j. ."'fi sztuk dobrych, łago- 

dnveh, podczas w yciskania lekko uszkodzonych

IWIYIt E Ł  t g k l e t g w y ć h
pięknie sortow ali., jak róże, konw alie, nioszus, paczuli, 
itd. Podobna sposobność nadarza się rzadko odsprzo- 
dawcom , zakładom kąpielowym , pensjonatom , hotelom  
każdemu gospodarstwu. W ysyłka za poprzedniem  nade­
słaniem  należytoSci albo za zaliczką (70 hal. więcej). 
E. T A JD 1, P ierw , Gómowęg. Fabryka m ydeł to- 
a lcto w y cn  Y a g-r .jh ely  Nr. IkiO 1381

3 miliony kor.
pozostanie rocznie w 
Galicyi, jeżeli przy za- 
kupnie kołnierzy i man- 
szetów  domagać się bę­
dziecie marki „Niedź­
wiedź". Jedyna w  Ga­
licyi parowa fabryka 
kołnierzyków i manszc- 
tów  w  Przemyślu. Te­
lefon nr. 42. Przyjmu­
jem y noszone kołnierze  
i m anszety ao czyszcze­
nia, po kiórem ja* no­

we wyglądają. 
Nąjlepsza i najtrw al­

sza produkeya wyrobu jedynej galicyjskie! parowej fa­
bryki kołnierzy I mar*«tów w Przemyślu. Tel. 42. 1686

o  Odznaczona złotym  medalem i dyplom em  uznania o

HRHJ. Ffi&KYRH FDRTEPIHHOłB,
poruszana elektrycznym i m otoram i

Stanisław fiarszowsfei i Michał Szkislski, we Lwowie, Ossolińskich 1.10
poleca: fortepiany i pianina własnego wyrobu, jakoteż firm  
francuskich i w iedeńsk ich . W ypożyczalnia fortepianów i 
pianin. Geny um iarkowane, warunki przystępne Fabryka 
przyjm uje w szelkie naprawy, skórkow ania i strojenia pod 
gw arancją. W łasna sala Koncertowa. Dla w łaścicieli sw ą ­

dów łortepianów  odpowiedni opust 1132
— — ■MUMII ■Uli I RH IIIR— ■ — ■ — M M

1656

“  maszyai do pisania n szczególnych ali­
tach. JEDYNYCH W SWOIM RODZAJU
Prospekta darmo.

lm ó u > , p l t  c S m o lk i  4 .

^ e g a m s r w a ć
Nuty oez k  :ucyi m ogą w szy s t­

kie O soby — zam ieszk a łe  n a  
p row incy i, ta k że  Klienci k s i ę ­
g a rn i P o lsk ie j i S k ładu  fo rte ­

p ianów  £  P o łon ieck iego  i A- 
boncnc „Czytein! Nau w

l d « g a z p i s  H a t
B. P o ł o m e c k i e g o  we  L w o w i e  
ul. A k a d e m i c k a  I. 2 a .  A b o n a  

m e n i  m i e s i ę c z n y  w y nu s i  we  
L w o w i e  i na  p r o w i n c y i  k o r o n  
1-50 — S z c z e g ó ł o w e  w a r u n k i  

na ż ą d a n i e  w y s y ł a m y  b e z ­
p ł a t n i e  — o d w r o t n ą  p o c z t ą .1303

Ó e fc fry czm a  [jfe ry fe a  kie łbas i  s a la m i 
k o s z e rn y c h

$. Piokelsleio Feldman n
Lwów, p lac G o łu ch o w sk ich  8.

poleca Szanownej P. T. Publiczności wszelakie 
wyroby wędlin

po cenach przystępnych.
1180

Św ieże w ody m ineralne krajowe i p ,-zet\vory  
zdrojowe. Składnica hurtow na i drobiazgo­

wa w yłącznie

t e j s n f l i  wBS i i i B i i i j i l i  i pneiwmfiw
łHrninU* rh świeżo otw rta p o i  egidą Krajo- 
lllIUJuYljlil wego Związku Zdrojowisk i U- 
zdrowisk, Spółka z ogran. odpowiedziedzialn.
w e Lwowie, ulica Czarnieckiego 6
(wejście w  parterze, drugie drzwi w  sieni). 
W każdym  czasie do nabycia w  w szelkich  
ilościach i po najtańszych cenach w stauie 
św ieżym , w szystk ie krajowe wody mineralne 

I przetwory zdrojowe. 1646

m
K IN O  T Ł A T T * S T E L L A  MARE;

ul. Gródecka 2 a.
od 1 —6 grudnia program z 8 obrazów. Zmiana programu 
co sobotę. Początek codziennie o 3 i pół, w św ięta o 2. Ceny 
m iejsc: Loże i rezer. 1 K, 1. ni. 70, II. 50, III. 40 li. 1G68

I
W jarzyny, ouloce, kapustą i kartofle 

id B s z a r s z  Z in fa ó s k im
Składnica: nl. Jabłonowskich 34, ni. Kochanowski go 16.

Biuro: S y k  e t u e K a ,  2 '  # .
[

Przez e. k. Rząd kone.

Hi spraw WBjskBWjTP
em. podpułkownika

Karola N. Nahlika, 
l wów, Zielone 6.1555

Lola grzebienie, szczotki do 
zębów, do ęabycia  w e w szyst­
kich drogueryaeh, lepszych  
perfumeryach i eleganckich  
składach galanteryjnych. 1382

F1KMA

Przemysł drze nj j v.jłnj itzewne;

w M ikuliczynie (poczta, te­
legraf i stacya kolejowa w  

miejscu) 1415 
produkuje m ateryał tarły, a 
sp ecja ln ie  wełnę drzewną 
(wióry, H olzwolle) do pako­
w ania i do .nnych celów, po 
nąjum iaikow ańszych cenach 
i w ysy ła  próbki na żądanie.

S o L a u i r y
rosyjskie, oryg. tulskie

naczpia niOlowe fnichenne
i a in ra iow e ,6 »s

po cenach fabrycznych
poleca

D c m  t o w a r o w y

UBIERZ LtWICKI
Włatf. Jakón i Aleks. Lewiccy

c. k. dostawcy nadworni 
L w ó w ,  

p l .  y a c k i  l o
we własnej kam ienicy. 

CENNIKI NA ŻĄDANIE.

Tapicer Deicorafor
przyjm uje w szelkie roboty 
m eblowe dekoracyjne tapeto­
w ania w  miejscu i prow incyi
KF.ZIMIERZ flflflSER

P ie k a isk a  32. 3273

W domu touJaro> 
ulym SCHOBERTfl

Lwów, ul. S trze leck a  8
otrzym ać może każdy na 
dogodne raty rozm aite to ­
war;-, a to : płótna, szyfo­
ny, dym y, dywany, chod­
niki, portyery, koce, kapy 
na łóżka, kołdry, firanki, 
ręczniki, m aterye jedw a­
bne i wełniane, barchany, 
zefii y, woale, chustki zi­
mo \>.c i letn ie, konfekeye  
mc»:.io i dam skie, boa, 
za. . !. i, halki jedwabne
i klot- \,o. itd. 1293

5 %

na rzecz
Ti S. L.

1086
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prawdziwe Aluminium mko1dhS
piąhus, zdrowe i trwałe.

MIESZCZAŃSKI GARNITUR KUCHENNY
aa 6 osób z prawdziwego Aluminium, składający się z 25 sztuk 
praktycznych w każdem gospodarstwie potrzebnych przedmiotów

Cena za cały komplet K. 4 0 .%
garnek do gotow. 10 cm

1 n n n 12
1 n n 14
1 ,, jj ii 16
1 -  „ „ 18
1 rynka poigjęboka 12
1 ,, H

1 rynka półgłęboka 16 cm 
1 „ „ 18
1 o „ 20
1 patelnia na jaja 
1 „ na om lety
1 rondelek na m leko 
1 pokrywka 12 cm

1 pokrywka 14 cm.
1 „ 16 „
1 ii 18 ii
1 „ 20 „
1 brytwanna do pieczeni 
1 patelnia z 4 dołkami 
Bo tego ram a na ścianę i  tw ardego drzewa K. 6,

sitko kuchenne  
chochla

„ do snumowiit 
wyci skacz cytryny 
sitko do herbaty

Wielbi garnitur kuchenny .
cięższy gatunek I I . ,  wedle ryciny.

N akryeie stołowe z prawdziwego alum inium  
zastępuje w zupełności .srebro!

K. 60.-. i Pański garnitur knebsuny .  K ido.-
U najcięższy gatunek I I I

Łyżki stoło­
we

25 h

Widelce
35 h.

Noże stołowe
i K. 1 .-  |

Łyżeczki do 
kawy
20 h.

Łyżeczki lub 
widelec deser.
I 25 h. |

Łyżeczki do 
ozartiej kawy

‘ l > h - .1
Chochla do 

mleka

I K 1 ~  »
Choohla do 

 mpy
i K 150 |

Pokrywka z prawaz. aluminium
10 12 14 f 16 | 1« | 20 | 22 |
-.55 -.65 « .8 o [ l . - |  m o l 1501 I.soj

Rynka na jajecznicę.
W ielk.
Cena

12 14 16 lo 20 22
-.90 1 20 1.50 1.80 2.10 2 i0

Koszyk na pieczywo
z prawdz. alum inium

1 k . i7ą5 |

Sitko z prawdz. alum. 
wklęsłe 60 h. 
płaskie 35 k.

Wy< skacz 
oytry.,y
28 h.

Rondelek na mleko
z pi awdz. alum inium .

Pojem ność 
Cena jj

1 ł/VI 1 11"/*
|l.5 0 j2 .-  |2 50 8—  f350|4. - |

Austryackie Towarzystwo Aluminiowe, Wiedeń

Przeciw kaszlowi, c h ry p c e  I t. p. 
c ie rp ien io m  pasty lk i z io ­
łow e p o i  kor. Ziółka d ra  
S e e b u rg e rć  po 4 0  h. Sy- 

rup  d ra  S e e b u rg e ra  p o i  kor. Jak r  wnież 
c s c d “ ,  środek radykalny przeciw przestarz łym i świeżo 
powstałym cierpieniom cewki moczowej, — wstrzykiwanie 
z „Matico* kor. I — kapsułki z .Matmo* kor. 160

poleca:

f i l a  j i  S !ite ia “ Adolfa B m m te lD a«
Wysyłka pocztowa codziennie

Zniesieniu 
obok Lwowa.

1335.

TANIO I TANIO!

Dobra sposobność
z powodu nagrom adzonych w ielk ich  zapasów. Sprze­
daję po nader nizklch cenach:

(HEBLE 
m m  FRYE HH (HEBLE 

PORTYERY
firanki, dywany, chodniki i w szelk ie dekoracye po­

kojowe. . 1565

T B P E . ł Y ,  sztukaterye-lincrusta i t. p.

W. Primas % 5. Iglicki
Lwów, Jag ie llońska 12.

Własna pracownia dekoracyjno-tap cer- 
ska i stolarska.

Rynka z prawdziwegr aluminium
z silnem i uszkam i.

S  i8/ - 1 1 U M 3 D ! E l Lilr

Na jaja 
60 h .

t t
£
V

chce mieć białe i zdrowe zęby, 
bedzle używać tyiko

»»• Y»Krem pertemy
Jana ibnatcaricza

Tuba kremu perłowego 50 hal. '
J  1060 Ó

Najlepsze zrśdła czeskie! ^  |  —
3 kg. pW -tijuureeo d o b r e g o  i*ierza d a r­
t e g o  Z k ,, 1 lopsi ego ż*4DJS n a j le p ­
s z e g o  p d lk in le g o  3 k . 80; 1 kg. k lo to g  * 
•ik.lcitUejejak + M b L irlO; 1 tg. 
2ejp8Łogo śnieżnej Wnłciei d*rt«ąr6 k. 40 i 8 k., 1 kg. fiucbu aaarego 6 Ł
7 k., h ia łego  l e p s z o  10 kor. KnJlejh- 

»zcg# pMszku 12 kor-
jd  5 kg. pBHłwszj wysika ta f la  n r.

Gotowa pościel _|iepn NMlring1!!, l^pimrirna
ISO cm . e h * .  ISO cm . sser . w r a i  .1  « » *  p o 4 « B z k a m l »  i era. d iog.
60 srer. n a p ełn io n e  n o w em , ezarem , trw ałem  jak p uch  p ie r z e m  16 k, 
p ó l -p n c b e w  20 kor., p n th e m  24 kor. T y lk o  p ie r a y n a  30, 12, 14, 16 
kor. F t l i s z U  3 ku, 50 i 4 kor. P ie r z y n y  200 o n .  oł_, 140 cm . S3*r 
13 kor. 14 kor. 76, 17 kor. 80, 21 kor —  P o d u s z k i  90 cm . di. 70 cm  
e ter, 4  kor. 56, 6 kor. SD, 6 fc«r TO -  P i e r z y ł y  z n io c n o ft  |c a d h i  

w paski di. 180 t u .  i o t t  U 6  e n .  12 kor. 14 kor. 80. 
W y sy łk a  za zalW zką począw say  od 19 kor. f r a f e o .  W y m ia n a  d ozw o­
lona . Za n ioodpow iadajace zw ja c a  ś ę  p ien iądze. S z c z e g d io w e  c e n n ik i  

d a r m o  i  o p u tn S o .  1 1 3 9

S. BENtSCHwDĘSCHENITZ Nr. 143. Behmerwsld. 
w m m m m m m m a m a m a n a m m

w Kratonle, ul. Ftaryaśsira L 34.
pozostaje obecnie pod kierownictwem  rutynowanego facłwwe.*

'tadysława Bog^cMago
zaiządcy Hotelu pod Kóią

i poleca znakom itą kuchnie domową, doborowe napoje, 
piw o okocim skie, pilzneftskie I ływieefcie, WCHÓD DO 
BUFETU OP VL. SW. TOMAS/A. -  CEJfY UMIAiUCO- 
W A..E. — Przyjmuj zam ówienia na rfrr-trrtu towa s r -  
•k ie i wesela. WĘDLINY WŁASNEGO WYBOSU. O li

m m
je«t dowodnie 
■njlopmą hy-

ISg^aoośoią
f a b U

* 8 mu gwtraae. 
u  kaidą j
sz tekę.

'JSZL
lic

Poiecowr 
pt^esiio 

t a n ; ,  
nabycia we 
wszystkich w 

ptekaeh i lep. i 
■*!“>  dr aga et. 
Cena 4, 6 
i 8 kor.

Kolekcya okazowa 12 jzt, sortow. 5 kor. 
proszę obstaw ać rrzytem , aby dostawca sprzerława* 
prawdziwe „OLLA* — a proszę się  n ie  dać wpro­
w adzić w  błąd przez zachwalanie równie d ob ry:1: 
w yrobów jak  „0LLA“. — Zajmujący, pouczają: 
oryginalny cennik z Dodaniem składów bezpi.-.::, 
przez .0LLA-6ttmmi1abt.“ Wiedeń II./932. -  P:a ; .- 

trasse  57.
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2 V  i e s p o d z i e w a n e  n i e s z c z ę ś c i e !

W I E L K I
Każdemu znanv MaĄazyt] pod  f i r m a

Dom Towarowy BERGERA
Plac Trybunalski L. 1. 70

Wysprzedaje z powiodą zburzenia kamienicy poniżej cen fabrycznych.

Najstarsza w kraju Firma

m a i i wiJticKi. sM nuiniiii
m edal z ło ty  z w y sta w y  lekarsko-hytrien ifiz iiej vre L w o w ie  1907.

Biuro główne: pasaż Hausmanwa 8.
Filia: Kraków, Kadziwiłłowska 1 8.

Fabryka i magazyny: Lwów, ul. Pijarów 1. 65. 
Telefony międzymiastowe: Lwów 534, Kraków 2321.

Ogrzeulania centralne
1*1 rsrlryZM a  r t i  l'*:l ln‘ast. gm in. fo lw ark ów , Libry!., ujęcia źródeł, studnie  
Kil UUUL. Jgl wodociągowe, studnie artezy jskie, zbiorniki, stueye pomp, 
filtry, instalacje dom owe z wodociągu m iejskiego, urządza r.■ 1 —  ■

Zakłady kąpieloule, Łaźnie, Łazienki, Umyulalnie, Hydranty 
e t c .  a a r -a - : ,- , .......■ ,......... ,.:a........  =

Sł r> I t  *7 3  rtT  rui‘0WJl ’ betonowa, •zyszczen ie  chem iczne i hiologi- 
* \  d  U  G i 1 Z .u L y  Cł rżnę. kuchnie parowe dla szpita li, wojska, zakładów  
wvt-]Kiw;iui7.vch. śssasr,rarrz,,;r.rrTrr>i:rr;'.‘rTgażS7y,” 'T‘ :r. r..:■■■•j.rr^r...r:.. .z.r.Tr.",:;r,:

PRflLNIE, OŚWIETLENIE GHZOWE.
Na żądanie w ysyła się opłatnie broszurkę : ..Centralne ogrzewanie, je # o  zalety, 

1 H N Ó v,' a d v i 7. a s l o s o w a n i e ‘.

DOM SPEDYCYJNY za łożony w r. 1838.
I V !  E N D B L S O H N  
KKHRÓffl dnsorzec ko l., telef. H r. 15.

:: :: B OGUMIN (ODERBERG) dworzec k., telef. Nr. 10. :: ::
OŚWIĘCIM dworzec k., tel. 54. D SZCZAKOWA dworzec k.,tel. 4.

O dpraw a c łow a  p r z e sy łe k  z a g r a n ic z n y c h :  W azy me&lowe;
T r a n sp o rty  m ięd zy n a ro d o w e  po c e n a c h  ryyza łrow ych . 218

  LITRA .SPEDYCYJNE C. K. KOL. JPASSTW. (KOLEI PÓŁNOCNEJ). -------

m a r i ia  o c b ra ira a  
Hstefe ho iitc  Łyny.

dla miast, miasteczek, duloróu), tolularkóu), 
JłJUl zakładóui publicznych i domóu) pryuiatnych 

CENTRALNE O G R Z E W A N I E  WSZELKICH SYSTEMÓW
b n c l a j e

ZYGMUNT RODAKOWSKI
PRZEDSIĘBIORSTWO BODOWY WODOCIĄGÓW 

we JLwowie, plac S m o lk i lic zb a  4.
W y k o n u j e  wsze lk ie  p o s z u k i w a n i a  za  w o d ą ,  p l a n y  i p r o j ek t y  
\v*odociągowe i c e n t r a l n e g o  o g r z e w a n ia ,  u j ęc ia  ź r ó d e ł  i w ie r c e n ia  
lu b  ko p an i t i  s tudz ie n ,  c a ł k o w i t e  w o d o c ią g i  mie j sk ie ,  z u p e ł n e  
i n s t a l a c y e  w o d o c i ą g o w e  w  g m a c h a c h  p u b l i c z n y c h  i p r y  w a l n y c h ,  
k lozety ,  ł a z i e n k i  o d  n a j p r o s t s z y c h  d o  n a j w y k w i n t n i e j s z y c h ,  

c y r k u l a c y e  w o d y  gorące j ,  o d p ł y w y  i k a n a l i z a c y ę .  
MATERYAŁ DOBOROWY. WYKONANIE WZOROWE. CENY UMIARKOWANE.

Adres dl;i listów: T eU tO ll 667. Adres dla telegram ów :
Zygmunt Rodakowski ,  Lwów. l s i s  Rodakowsk i ,  Lwów.

ta n i

PI EKARNI A

marka ockroima 
listek koniczyny.

ELEKTRYCZNA

F. THBHCZYNSKIEGO
POLECA JAKO NOWOŚĆ 939

tkiileL ciemny czysto żytni gnagwarancyą.
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1412 Zastępstwo na Lwów: HEHRYK 
Zastępstwo na Zachodnią Galicyę: Salomon

E8LER, Lwów, Mickiewicza 5 
Rittermann, Kraków ul. Wrzesińska 11.

W zupełnie odnowionej kawiarni

BREITMEYI3RA
przy ul. Pańskiej, róg Piekarskiej
1 jako r.owoSĆ —  na ogólne żądanie: — » mm

Ciepłe po irairiy p rze z  całą noc
codziennie ©d 9-tej wieczór 680

Koncert muzyki wojskowej.
Doskonała wentylacja Znakomite bilardy 

amerykańskie

Szyk. trwałość, eleiioacya • 
OBUWIE daoukit! i muskie
witanego ręcznego wyroLu

i. Wojciechow ski
» 2 wtuzm

AKADEMII ÓA 16.
przy zam ówieniu  
z prow incyi po­
trzebny bnctk na 
miarę. 366

D a je m y  State z a tru d n ie n ie
przez pracę na nowo opatentowanych płaskich maszynach  
do plecenia każdemu bez wyjątku, a w iek, płeć lub odda­
lenie nie są przeszkodą. D zienny dochód od Kor. 2 do 4

i więcej w miarę udoskonalenia. 989i
Pisem nych wyjaśnień udziela : 1

1?S a m o p o m o c “
k ra jo w e  p rzed  łę b io rstw o  w yrobów  trykotow ych 

we Lw ow ie, ul. Zygm untowsK. 9. 
h in L a  bezpłatna we^Lwowie i i i  prow incji.

I0MIIY FIIITIffl
876b u d u j «»

Inżynier RGMAN Z. CIESIELSKI
Warszawa ul. Motowsta V  —  Kralów it. katarem l l

H n te h a  F?«i „Z Ł O T U  f iW IH Z D D "
NOTRii ms>ouisciia
L w ó w  — l i o p e T E Ó l t a  1 .

3 T
w y r a t a i  a  1 p o l o o n

S Y R U P
Sclfcsaajacstswir I Syn® s M a n l o w y  i  kuk

jako skuteczny śrouek przeciw kaszlowi i innym  choro­
bom dróg oddechowych i działalności znpełnie iden­
tyczny z Siroliną 1 innymi podobnymi wyrubsuni za­
granicznym i, co też orzeała kom isya przem ysłowo-ie- 

karska Towarzystwa lekarskiego.
Syrup su ifogu ajaeolow y jesi o potowę tańszy od Si- 

roliny i husztąje flaszka tylko 2 .— K.
Syrup su lfogu ajneolow j z  ko lą  kosztnje K. 2-50.— 
W ydaje się wyroby te tylko na przepis lekarski. Lo  
nabycia we w szystkich  aptekach. Należy żądać w y­

raźnie wyrobu apteki 770

Piotra Mikofascha we Lwowie.

Wódka francuska z meniokm

D IH N H ”

pow inna się znaleźć w każdym  domu. 
W szędzie do nabycia.

Cena: butelki I K —-50
II. K 1-26

III. K 2-40

“ Wyrób wódki francuskiej 
2 mentolem „Diana“

(Stow. z ogr. por,).

(Diana Franziiraniitwełn ProcuRfion, G. oi. b. H.) 
W le d e d  L , le n n g a s s e  6 .

J

Celem położenie tam y nadużyciom niektórych re s ta u ra ­
torów mamy zaszczyt podać do publicznej wiadomości, że

P IW O  O K O C IM S K IE
sprzedają na szklanki tylko następujące firmy:
'Toepfer N., Trybunalska 12 
'Adler, p:is:iż Hnnsmana.
Adler, Churążczyzllh. 
Chameides, Hotel warszawski. 
Czaczkes D., Leona Sapiehy 83. 
‘Czytelnia kol., dworzec czerń. 
Druoker E., Gródecka.
Einhom, Gródecka 18. 
Elirenpreis, ul. Teatralna. 
Erlbaum, G iódecka 46.
Feld I., Z tn w o w icza  10. 
Feldmann A., Kopernika. 
'Fisch, ul. Szeptyckich. 
FleUcher, Gródecka 03. 
'Flelsohmami, Hotel Pański. 
Frfinkei J., Leona Sapiehy.
F ostyp mak, Wałowa.
Fuch8 M., Podwale.
'Gutroann, Żółkiewska 75 
flriffei L, Żółkiewska 1. 
Grun.eld Mina, Janowska. 
Griinfeid B., Janowska.
Herold A., Krzyżowa.
Heustein J., Lenartowicza 1. 
'Hoch,*ui. Łyczakowska 62. 
Jager W., ul. Sw. Mikołaja.
Jon |mann, Karola Ludwika.
K narienvogel Sykstuska 4. 
■łarten H., Polna.
'Kawiarnia Europ., Jagiellońska. 
KelcZ, Chorążczyzna 2.

'Kostkiewicz- Łyczaków. 
Kondżiołka Rynek.
'Kiozales, Łyczakowska 55. 
kreindler i., pi- Bem ardyński- 
Kiihl M., Gródecka.
Laufer, Sobieskiego.
Lemel Ś,, ni Gródecka 84. 
LttwenheCn J , Trybunalska. 
'Uieazczańskl, Yow. Skała. 
Mat.r, kantyna 80 p. p. 
'Miller Z., ul. Halicka. 
'Nowożeniuk, ul. Bema 53. 
Nussenalatt, Gródecka.
'Pałac sportowy, ul. Zielona. 
'PrzybylsK', Teatralna.
Puffi LCdlt, Gródecka 2 b. 
Rottenberg, Sykstuska 32. 
Rubin, ul. Kopernika. 
Rudziń3ki, restauracya kol. 
Stron, Janowska.
Szapira S., Itynck  2(5. 
Tennenbaum 0 ., ul. nu B aki. 
Tennenbnum i.. Jagiellońska 1. 
‘Trawka. Piekarska 18. 
Turszyński, sala .Gwiazdy": 

Waldbanm, Krakowska 2.j 
Waldmann, pl. Onii brzeskiej. 
Wasserman M., Krzyżowa. 
Weissberg Gródecka 49. 
Zimot H., Kazimierzowska. 
Zuckermann J., Zimdrowicza.

ijjok okocimski (porter kra jow y)'
‘Toepfer N., Trybunalska.
'Adler 0 ,  Pasaż Hansmana.
Baczewskl Henryk, pl. H alicki.
Chameides. ho.ei warszaw ski.
C iaczkes D-, ul. L. Sapiehy 83.
Einhorn, Gródecka 18.
Feld, ul. Zlm orowlcza iO.
Fleischer. Gródecka fS .
Fuks Z., ul. Kołłątaja.
'Guttmann, ul. żółkiew ska 75.
Hackel M., pl- ś\v Teodora.

Uwaga! O znaczone ' firm y sprzedają w  sw oich lo­
kalach wyłączni: piwa okooimsitie.

incgCr W., u). Sw. Mikołaja! 
karteu H.. Polna.
Kostkiewicz, Łyczaków 4. 
Kuhi Wl , ul, Gródecka. 
Parnes W., Krakowska.
Parni S, Kazimierzowska. 
Szaplra 8., Rynek.
Waldbnum A., ul. Krakowska. 
Weisberą, ul. Gi-ódecka. 
Zuckermann J., Zimorowicza.

O Z Y H S Z W I X E L i S Y a
c. i k. aastr. i król. rum.

dostaw cy nadworni 
w e  J j  w  o  w  i  e ,  
ul. Bogusławskiego, I. 9-11. 

telefon nr. 6.

Jeneralne zastępstwo i główny skiad
. k. uprzyw. krajowego browaru parowego Jana Got za 
w Okocimie i I. p ilzneóskiego browaru akc. w Pilznie.

kład piwa flaszkowego u p. S.WIESEKA, ul. Svkstuska 3(J.
Telefon ru. 119. 14'sl)

C. K. ig f r  UPRZ. 7s:i

TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ

Dl H i
w  ^ k i ś c i e

za ło żo n e  w  r . 1836, ud r . 1841 operujące  
w  G a l i c y i  i  n a  B u k o w i n i e ,  p r z y j m u j e :
1. U b ezp ieczen ia  na ż y c ie  pod niekorzystniejszym i 

warunkanj' i najniższą premią w rozm aitych  
' kom binacyach. 

tJ, U b ezp ieczen ia  budynków, ruchom ości, zapasów, 
ziem iopłodów i t. d., od szkód , wyrządzonych  
przez pożar, piorun i cksplozye.

3. U b ezp iecz , od k ra d z ieży  ż ~ łam ,m ien > . l-Twdu-
sze gw arancyjne  zw yż 164 m ilionów  koron. 
Z apłacone szkody od za ło żen ia  T ow arzy­
stw a zw yż 695 m ilio n ó w  z dn iem  91. gru ­
dnia 1910.

4. U b ezp ieczen ia  z iem iop łodów  od grad ob ie ia  na
rachunek T ow arzystw a dla ubezpieczenia 
gradowego £ reasekuracyjnego „MERIDIONA- 
LE“ w Tryeście.

PI1Z T JM U JE  C E N T łtA O A  AGENCYA

i

RS

i  u w .  Riunione Airiatica di J i m
w e Lwowie—plac św. Ducha 1. 3.
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NAJWSPANIALSZA WE LWOWIE

KauMarnia Sans-Souci S jk sitnsk iej p a rter
najw iększy wybór czasopism  

H o telS a n s-S o u ci now oczesny kom fort, ceny umiarkowane.

.Zakopane44 ul. Akademicka 
9 9 r a u a f t t t a f ^ r a u i i  Nr. 24. Handel
delikatesów i pokoje do śniadań. Znakom ita 
kuchnia, doborowe wina, piwo pilzneńskie. 
Osobna sala i gabinety dla zabaw towarzyskich. 

________ C odziennie k o n ce r t m u zyk i sa lonow ej.

Restauricya H. Toepfera
przy ulicy "rybunalskiej. — Najtańsza i naj­
zdrowsza kuchnia. — Rendez-vous dla przy­
jezdnych. — W yborne piwo i przednie wina.

Kawiarnia „Avenue“
punkt zborny najwytworniejszej publiczności. Salo. duże, 
widne, z komrortem urządzone. Czytelnia z lopalrzona 
w 300 pism  polskich i zagranicznych. 7 bilardów.

„ IM P E R IA L"HOTEL PIEBWS/OUZEDNY  
WYKWINTNA BESTAUBACY. 
urządzone z kom fortem  według now oczesnych wym ogów. 

Punkt zborny najlepszego towarzystwa

ui Trzeciego M aja!. 3. Tel. tir. 448. Właściciele: GAHZ & BOROWSKI.

DFNWfllMT DO! ANIA przy ,5ourlarda 3 przyjmuje na
rU llII JIIilI rULUlUn m ieszkanie w a z  z catem u trzymaniem  
przyjezdnych i m iejsc. Wydaje obiady w  osobno urządzo­
nej sali jadalnej i do menażek. Urządzenie wygodne i w y­
kw intne, św iatło elektryczne, gaz, łazienki. Stacya tram- 
wayow a na m iejscu . Tel. 2089/VIII. Ceny um iarkowane.

G R A M D  H O T E L
= = = = =  ul. K arola  L u d w ik a . .................'=-=^

Pierw szorzędny hole], odnowiony gruntow nie i urządzony 
z wicSUim kom fortem . ośw ietlenie elektryczne, winda 

i łazienki. Cen, umiarkowane.

mLECZHRHlR
urządzona z europejskim kom­
fortem, rzęsiście ośw ietlona, 
piękna terasa, ceny niebywale 
nizkie. ul. Mikołaja 10.

wł. ADAM KiL.lANOWICZ.

P E N S I O r i  E X Q U IS IT E  Lwów, Sykstuska 23. Tel. ,-14.
poleca pokoje eleganckie i skrom niejsze na cinie, tygodnie 
i d łuższy czas pobytu, z utrzym aniem  całem, częłciow em  
lub bez. — Łazienką, św iatło elektryczne, kuchnia wzorowa, 
ceny przystępne. Dla dochodzących obiady waDonamencie.

K f U K T i A R K I f i  „ S p L E N D I D "  ul. Wituska 19.
W spaniale i hygieniczuie urządzone sale. — Bilardy. — W szy­
stkie d/denniki polskie i zagraniczne. — l)o god/.. 11 rano  
z n a k o m ite  śn iad an ia  ty lko  CO h a le r z y .— W ieczorem  od 

god:e. S-ej k on cert znanej m u zyk i sm yczkow ej.

R estau racya  i handel d e lik a tesó w
W Ł A D Y S Ł A W A  K O Z Ł O W S K I E G O
przy ul. Gródeckiej i. 85 obok Dworca kolejowego, 
l.okal obszerny, kuchnia dom owa i bardzo smaczna. W lo­
kalu zawsze św ieży i znany ze swej dobroci pilzner. Kon­
cert kapeli salonowej codzienne od <S c iec ,., do 1 w nocy.

R E S T A U R A C 1A  AM ERYKAŃSK A
pierw szorzędny zakład przy ul. 3 Majal. 11 pod zarządem  
JAK Ó BA K L A R FE L D A . Lokal wzorowo urządzony, 
wysoki i hygieniczny, jadło smaczne, trunki z pierwszo­
rzędnych firm, pieczyw o „a discretion". Usługa prędka 

i grzeczna. Lokal otw arty do 1-ej w  nocy.

JA D A L N IA  i M LECZARNIA

E l .  L . O G A J A ,  przy ul. Kopernika 28
P o tra w y  św ie ż e , zdrow e i ta n ie , obiady począw szy  

od 8 0  hal

HOTEL WARSZAWSKI i lestauratya, plac Bernardyński 1. 5.
Hotel gruntownie odnowiony pokoje duże, widne, św iatło  
elektryczne od 1.60 na dobę Reslauracya na dole, po­
trawy świeże i smaczne, przy hotelu utrzymuje się za­

jazd, obok s t a c y a  k o l e i  e l e k t r y c z n e j .

NA ŚNIADANIA,
WŁADYSŁAWA KUCHARSKIEGO

obiady i kolacye poleca się 
lokal bardzo przystępny

L w ów , C zarn ieck iego  I. 2.

Kawiarnia „Secesya u
POKUJ DO SNIADAN

punkt zbonry najw ytworniejszej publiczności. Sale duże, 
w idne, sty low o urządzone. Czytelnia zaopatrzona w 300, 
pism polskich i zagranicznych. Po teatrze św ieża kuchnia. 
Codziennie koncert siennego skrzypka Eng. Neehwalal.

S c łi£ Ł x > ir * y  Rynek I. 26.
Smaczne i najzdrowsze przekąski zim ne i gorące. Do­

skonałe piwo i inne doborowe trunki.

R K R nF W If K f i  f i  n ,g  Ghorążczyzny. Wytwor- 
l l I \ l l v L l  L l v l \ l l  O j ny handeiek śniadaniowy  
urządzony na sposób

BHKÓW WHRSZHWSKICH
znakom ite kanapki, sm aczne potrawy.

K a w i a r n i  e t  S z t e o  c l c a
P l a c  A . k a d e m i c l r i

Punkt zborny najwytworniejszej publiczności. G orąca  
k u ch n ia  c a łą  noc. Czytelnia zaopatrzona w  różne pi­
sma polskie i zagraniczne, l.o k a l s ty lo w o  urządzony. 

Telefon Nr. 1501.

mm oo śKiACfiń wł L60H P liff i
dom Katolicki i Gnuuli Teatru Nowego w pobliżu kolei (1 sekeya tramwajowa).
Bestauracya urządzona z komfortem. Codziennie koncert 
kapeli salonowej, ku thn ia  doborowa, ceny nader niskie.

Lokal o tw a r ty  do 1 w  nocy . ______

flofei i Kawiarnia City (Karola Ludwika ip
Kawiarnia urządzona z wielkim komfortem. 
Koncert muzyki wojskowej, wszystkie pisma 

krajowe i zagraniczne.
aa

K R A K Ó W .

RESTAURACYA STAREGO TEATRU
K u c h n ia  d o b o r o w a  pod kierow nictw em  pierw szorzęd­
nego kujłnnistrza z W arszawy. — PlWO p i lz n e ń sk ie .  — 
C z te ry  g a m  n e ty  a r ty s ty c z n ie  u r z ą d z o n 0

Antcni Kwiatkowski i Rudolf Streit.

Hotel Wiedeński
alic4 na Błonie I. G, róg ul. Gródeckiej
nowo otw orzony i najbliżej głównego dworca kolejowego 
położony. Urządzenie kom fortowe. Ceny nizkie. — — P R Z E m rś i

D R O H O B Y C Z .

A N T O N I H A W E .Ł K A
(właściciel FRANCISZEK MACHARSKI)

w  R y n t t n
K u c h n i a  h y g i e r j i c z n a .  Z n a k o m i t e  k a n a p k i ,  

p i l z n e ń s k i e .  P o r t e r  a n g i e l s k i .
P iwo iiotul louM i Hotel Opinii! □ □

położony w  najpiękniejszej dzielnicy m iasta, restau- 
racyn i kaw iarnia w m iejscu, codziennie koncert, 
poleca się. i. SCHECHTER.

Aotel Europejski j restauracya w  
pobliżu dworca 
kolej owegc .poko­

je z kom fortem  urządzone od 3 do 6 koron.

Najtańsza i najzdrowsza kuchnia ::::

Póki zapas starczy!!
Gotowe

Ubrania
własnego wyrobu

1211
wełniane, pluszowe, jedwabne, 
m orowe i frakowe, poleca z 
pow odu kończącego się sezo­

nu o 25 prc. taniej

M M AREK
Lwaw, Wąska l i

1357 Teleson 2131/11.
Prospekty na żądanie opłatnie.

A A A A A A A
Już 2. stycznia

dwa ciągnienia, a w  roku 5 ciągnień ma grapa zło­
żona z trzech lo só w :

1 .os m. Lubiany gł. w ygrana kor. 50.000.
1 los a u str. czerw , k rzyża  gł. wygr. K 90.000.
1 los węg. Bazylika gł. wygr. koi. 6 0 0 0 0 .

W szystk ie 3 losy  z prawem gry już przy  
ciągnieniu styczn iow em  polecam y za IC 280, w  40 
ratach po 7 kor Pierwsza rai a wraz z stem plam i 
i podalkiem  10 kor. dalsze po 7 kor.

P ierw szą ratę najdogodniej przesłać przeka­
zem pocztowym , na dalsze przesyłam y bezpłatne  
czeki pocztowe.

3 9 o m  toajŁ tjdŁ c w y

S c U t i t z  1 C b a j e B
LW ÓW , P L . X A R Y A C K I L. 7. 157

Pismem kieruje: KOMITET REDAKCYJNY. 
W jdrac?: Spólta Wydmmcca JOaaeły Wwootraf-

R e d a k to r  o d p o w ie d z ia ln y :  J E R Z Y  K O N ^ S K l ,  
JlDMaem Artusa OoUoud̂ Lwów, syksniika 19,


